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Brak ustalonej większości -w partómeńcie nie­
mieckim, zaciekle walki partyjne wśród poszcze­
gólnych stronnictw politycznycn, liczne przed­
wstępne lęonferencye i pertraktacje, k i 
wsze na niczem się kończyły, nie dając pozy­
tywnego rezultatu — wszystuo to w «pinu pu­
blicznej podniecało w najwyższym fonnm  za­
ciekawienie, z jakiem oczekiwane wyuOn no­
wego prezydyum parlamentu niejie^aiego. - 
W piątek' przystąpiono też < o wyboru bez ja­
kiegokolwiek porozumienia, w.ę'’ eż nic dziw- 
njgó, że takiego wyniku, jaki dały wyhory, 
zgol? sie nie spodziewano.

Oto wynikiem tych wyborów jest, że trzy 
najliczniejsze stronnictwa w parlamencie: so­
cjaliści, centrum i oba stronnictwa konserwa­
tywne, liczące razem przeszło 280 posłów, n ie  
m a j ą  w p r e z y d y u m  a n i  j e d e e g o  r e ­
p r e z e n t a n t  a, natomiast dwa stosunkowo 
liczebnie słabe kluby: narodowo-liberalny i wol- 
nomyślny, liczące tylko 80 pesłów, “7ysłały do 

-ayum w s z y s t k i c h  t r z e c h  c z l u n -
p ff, a mianowicie wolnomyślnego K a e m  p f a  

jako prezydenta, narodowo nberalnetb P  a- 
bCh o, jako pierwszego i wolnomyślnego D o­
r e  g o , jako drugiego wiceprezydenta. Kaempf 
i Dove zasiadali już w starem prezydyun., Paa- 
Bche wybrany został w miejsce socyalisty Schei- 
aemana.

Jest to objaw nienormalny, a w każdym ra­
zie w dziejach parlamentaryzmu niezwykły, bo 
nie odpowiadający rzeczywistej sile liczebnej 
stronnictw, ale zrozumiały, jeżeli się uwzględni 
brak ustalonej większości i anormalne okolicz­
ności, które stale temu władnie parlamentowi 
towarzyszyły już od samego rozpoczęcia sesyi. 
W ynik piątkowych wyborów nie jest też zwy­
cięstwem jednej, a klęską drugiej strory, M k o  
czystym przypadkiem, który zadecydował w 
pierwszej zasadniczej batalii, stoczonej pomię­
dzy centrowcem Spabnem^ a wolnomyślnym 
Kiempfem o stanowisko ..entr. Oątafhi
*  nich pokonał tumtogC" tyiao większością je ­
dnego głosu, albowiem na 383 głosujących otrzy­
mał 192 głosy, czyli iedtn więcej ponad abso­
lutna większość. Tea j°aen głos zadecydował

'orze  Kaempfa, aib mogłoby stac się ina- 
by nie to, że & tostów z tych Etron-

* 1 w k tć.o głosowały za Spabneiu, ino przy­
był- na głosowanie, a mianowicie L konserwa- 
ł  rstow 3 centrowców i 4 Polaków. Zwycięstwo 
Luompfa jest więc czysto przypadkowem i  nie 
da ie żadnej rękoimi co do ustalenia większości, 
zwłaszcza wśród tak rozbudzonych antagoni­
zmów i namiętności stronnictw, jak w obecnym 
parlamencie niemieckim.

Poza rem wybór prezydenta może być bar­
dzo łatwo podjęty ua fl0wo i to już w n.edale- 
t ie j przyszłuści, albowiem maLdat poselski 
Łnempiu, który w szóstym okręgu wyborczym 
w  Beriii j-w  wyborach ściślejszych z socyali- 
8tą zwyciężył tylko większością siedmij głosów, 
został przez socjalistów zakwestyonowasy i za­
chodzą poważne obawy, że faktycznie będzie 
unieważniony. W  takim razie zawrzałaby w 
Berlinie w jeanym okręgu nowa zaciekła wal- 
Ka wyborcza, a parlament przystąpićby musiał 
znowi do wyboru prezydenta. Na razie prze­
cież Kaempf kierować będzie sprawami par­
lamentu, a że jest osobistością populara^ i cie­
szy się sympatyami wszystkich stronnictw par­
lamentarnych, więc osobistym wpływem i sto­
sunkami uda mu się może niejednę zażegnać 
burzę i niejednę złagodzić namiętność i wyrów* 
nywać antagonizmy partyjne. Wiadomo prze- 
"ies., *e w n>epewnych konstelacyach polity­
cznych osobiste wnływy . stosunki niejednokro­
tnie bardzo wiele znaczą. -

Po wyborze Kaempfa na prezydent?., Który 
jest, bądź co bądź, porażką prawicy, stronnic­
twom jej zalecało na tem, aby żadną miarą nie 
dopuścić do wyboru Scheidemanna na pierwsze 
go wiceprezydenta. Konserwatyści z centrow­
cami o w ł a s n y c h  s i ł a c h  nin byliby temu 
zapobiegli, zwłaszcza, że w rezerwie stało K o ­
ł o  p o l s k i e ,  które czy to głosami swemi, czy 
oddaniem białych 1 artek, byłoby zadeeyu wału 
o zwycięstwie Scheidemanna. Zawiodło jednak 
najzupełniej stronnictwo narodowo - liberalne, 
mające w kolach parlamentarnych zasłużoną 
op;nię, że w zasadniczych sprawact politycz­
nych nigdy na nie liczyć nie możu», bo jest 
wiecznie chwiejne i  zdecydowana jedynie na 
pnuKcie nienawiści do Polaków i  kościoła k£ 
tolickiego. Stronnictwo to w ostatniej ;eż chwili 
porozumiało się z konserwatystami i centrow­
cami i postawiło kandydaturę P a a s c h e g o ,  
który tym sposobem, a więc dziębi pomocy cen­
trum i konserwatystów, otrzymał 197 głosów i 
został wybrany. Scheidemaun na którego g ło ­
sowali socyaliści i woinomyślni, uzyskał tylko 
165 głosów.

Jeżeli już wybór prezydenta, a zwłaszcza 
pierwszego wiceprezydenta, był uiespodzianką, 
to wprost na humoryśtykę zakrawa wybór wol- 
nomyślnego D o v e g o drugim wiceprezydentem. 
Któż go bowiem wybrai ? Nie stronnictwa lewi­
cowe, lecz konserwatyści, centrowcy razem z par- 
tyą naródowo-liberalną a własne jego stronni­
ctwo głosowało z socjalistami przeciwko niemu 
za Scheidomannem. Woinomyślni, związani wi­
docznie paktam z socjalistami, nie mogli ina­
czej głosować i, cucąc dotrzymać przyjętych zo­
bowiązań. oddali swoje głosy na socyalistę, prze­
ciwka swojemu koledze frakcyjnemu.’ Strona 
zaś przeciwna, nie chcąc dipuścić do wyboru 
Scheidemanoa, zdecydowała się na przeprowa­
dzenia swego przeciwnika politycznego. W  ten 
sposób Dove został wybrany obecnie w par­
lamencie uchodzić może zarówno za reprezen­
tanta prawicy, jak lewicy; prawicy, ponieważ 
ona zapewniła mu zwycięstwo, lewicy ze wzglę­
du na swoja polityczna do niej przynależność.

4 keya csIm nię ies( .oczywiście pozbawioną 
pewnego humoru. A le mimo to wszystko yząd 
niemieck1 odetchnie, ponieważ w prezydyum 
parlamentu nio będzie znienawidzonego Sciieide- 
manna. Jak się jednak, nłożą dalsze losy parla­
mentu, jakie wytworzą się stosuuki partyjno- 
n'■'lityczne przy zasadniczych sorawarh i p o  ­
łożeniach, jaka na przyszłość pod tym wzglę 
aem zapanuje sytuacja i atmosfera —  trudno 
w tej chwili przewidzieć;

Berlin, 11 marca.

Rosya i Austrya.
Do „Voss. Ztg.“ donoszą z Petersburgi. Obie­

gają tu wiadomości o poważnych zawołaniach 
polityczny eh miedzy Austro-Węgranr a Rosyą. 
W  iusyjskich kolach wojsKowych żywo je ko 
montują. : ■

Dziennik berliński do powyższego telegramu 
dodaje, że zamieszcza go z w s z e l k i e m i  z a ­
s t r z e ż e n i a m i .  ■ ,

Praqa, H  marca.
Czesi a rząd.

■W W i n o h r a d a c h  odbyło się wefeora-j na­
der liczne zgromadzenie czeskie, na którem o 
sytu.icyi politycznej referowali nai »dowo-so- 
cywfli posłowie-, dr E t y b s z m a n n  i C h o c . - -  
Pierwszy oświadczył pomiędzy innemi, żt ze 
względu .-'a obecne pbk,żenie w Radzie państwa 
utrzymanie jednolitego parlamentarn-go klubu, 
czeskiego jest k o n i  e ' z l  o ś c i ą. Rad.y kall t ze- 
scy ’ ystąpią energicznie przeciwko proje 
podatkowym i wojskowym i domagać  ̂uę będą, 
aby jednolity kiut cz ski zgodnie zrją1 stano­
wisko wobec rządu zo ,zględu na wróg- Lze- 
chom systom rządowy W  każdym razie out.ma 
sytuneya polityczna, ntóra dla Czechów jest ko 
rzystną, w i n n a  t y ć  o d p o w i e d n i o  w j ' j  
s k a n ą.

Poseł C h o c  protesułwał energicznie przeciw­
ko i amu, aby sprawn j ę z y k o w a ,  dotyczącu. 
władz kra jow jch  została przez liadę państwu 
załatwioną i zakończył swą mowę słowami
„Raczej ż a d n e j  z g o d y .  taką’ JPka
cnie projektują."

A  Praga. 11 marca.
Roibicie w śród^zeskich katoiiżó v.

Istniejące już od kilku miesięcy różane r  
chiześcijańsko-socyaloem stronnictwie czer u im 
doprowadziły do ponownego rozuwojcnia. f sali 
Kasy zaliczkowej iw. Wacława odbjła się wczo­
raj poufna konfereneya mężów zau ania tego

kich zapasach pieniężnych może się stać dla 
samych górnilców ryzykowną i niebezpieczną.

Przestrogi organizacyi górniczych nie znala­
zły jednak posłucha u górników, którzy pod wra- 
zea.era wiadomości, dochodzących z Anglii, w 
przeć,w/.eństwie do swoich orgamzacyj, uważali 
chwilę obecną za najodpowiedniejszą do wy­
walczenia sobie lepszych warunków pracy 
zarobkowania Wczoraj, w niedzielę, odbyły się 
też w zagłębiu westfalsko-nadreńskiem bardzo 
lczn e  zgromadzenia, n a  k t ó r y c h  u c h w a ­
l o n o  d 2 i ś,  w p o n  i e d z i a ł e k ,  p r o k l a ­
m o w a n i e  s t r a j k u  g e n e r a l n e g o .  -

Czwarta organizacya górnicza, tak zw. „chize 
ścijaóska“ , czyli centrowa,' trzymała się dotąd 
11 a. uboczu, nie przyłączając się do wspólnej aK- 
c„ i trzech wymienionych organizacyj. Ale. i ona, 
chcąc nie chcąc nio będzie mogła opierać się 
naporowi mas robotniczych i będzie musiała o 
stąpić. L iczyć się wobec tpg ł  należy z wybu- 
cnem nowego omrzytniego strajku, którego na­
stępstwa przybrać mogą rozmiary poważnego 
przesilenia ekonomicznego, a nawet doprowadzić 
do klęs.d ekonomicznej. gdybv strajk miał dłu­
żej potrwać.

_ Z  Górnego Śląska nadchodzą od kilku dni 
niepokojące wiadomości o Wizeniu wśród tamtej­
szych górników. Wprawdzie nie doszło tam je ­
szcze dc wybuchu, ale wieści z Anglii, obecnie 
zaś także z zagłębia westfalsko - nadreńskiego, 
podniccfją wrzenie, i kto wie, czy jnż za kilira 
dni i tam nie w j buchnie strajk powszechny.

W  ten sposób za przykładem Anglii w ce­
sarstwie niemieckiem wybuchłaby wielka wojna 
ekonomiczna, która udoić musiałaby się na ca­
łym kontynencie. Węgiel górnośląski dowożony 
jest także de G a l i c y  i, — Z  chwilą wybuchu 
strajku w Nadrenii i  Westfani^ oczywiście prze- 
dewszysikiem ekspuit- węgla tamtejszego o ę d ie  
wstrzymany. Jeżeli zaś i na Górnym Śląsku 
przyjdzie do strajku, natenczas dla samych Nio- 
m;ec w przeciąga krótkiego już czasu może wę­
gla zabraanąć. Samo saskie zagłębie węglowe

W zagłębiu łem kow skim  natomiast nie wi­
ać objawów tendencvi strajkowej. • Po zakoń- 

nm się strajku górników w kopalniach wę- 
■- w  Libiążu i Brzeszczach wszędzie praca 
odbywa się normalnie. ,
.. W  zagłębia dąorewskiem natomiast v « «
s r  "n ó w € i jan. stamtąd donoszą, wybuchł s t ra  j k 
górników v kopalni .Saturn* Puwodem strajku 
ma być zm iaia warunaow pracy

(Tol. „N. Reformy*).

Esse.1, 11 marca, 
Zgromadzenie 1000 robotników w H e r u t .  

oraz zgromadzenie ch^eścijańskich górników 
w Bucham postanowiły n ie  r o z p o c z y n a ł  
s t r a j k u .  Zwolennicy „starego związku" oświad­
czyli się za strajkiem.

-Herne, 11 marca
Konfereneya rewirowa związków górniczych, 

kture rozpoczęły akcyę o podwyższenie płacy, 
ucł waliła strajk &07 glosami przeciw 74. Są 
to- „sta iy wiązek*, związek polski i związek 

Hirsch-Dunker*.
Essen, 11 marca.

V czoraj, w niedzielę, odbyły się tutaj liczne 
zebrania górników, na których uchwalono dzis 
rano pfoklamuwać strajk puwszechny.

J o t  iium 11 marca 
Zarządy katolickich związków górniczych 

orzesirzegają swoich członków przed strajkowi 
mem. iłiimo^ to górnicy pozabierał, dc domów 
swOje ub-anm gó.Dicze i buty, z czego wniosko­
wać należy, że dziś w  poniedziałek,.wybuchnie 
w zagłębiu westfalsko-naćreńskiem strajk po 
wfezechny. - ‘ T

Do obwodn strajkowego zjochatc przeszłe 
7000  podcyanrów i żandarmów z całych śroa- 
kowycb Niemiec, aby czuwać nad ^pokojem 

porządkiem na wypadek zaburzeń i rozruchów.

stionuiCtwa, zwołana przez byłego posła M y- nie Wy Starczy aby Niemcy —  nie mówiąc już
s i i v  cs. Zwolennikom kierunku konserwatyw­
nego stronnictwa, jako też członkom starego 
komitetu wykonawczego, wzbroniony został wstęp 
na

W  obradach wzięli ; adzia1 1’ czói delegaci 
z prowincyi. Po dłcższej dyskusji uchwalono

S ^ i u a e y s i _  w  A v s £ r y L

(Tel. „N. Reform y").

Berlin, 11 marca.
Pogłoski o dymisył Auffenberga.

„V 03S.Ztg. “ otrzymuje z W i e d n i a  depeszę, 
podług której liczyć się należy z tem, że mini­
ster wojny A n f f e n b e r g ,  ze względu na o- 
becny stan pertraktacyj w sprawie r e f o r m y  
w o j s k o w e j  w Lajbliższyra czasie p o d a  s f ę  
d o  d y m i s j i .  Auffenberg i  e z j a w i  s i ę  
w i ę c e j  w d e l e g a c j a c h ,  oako następcę je­
go wymieniają pierwszego szefa sekcyjnego w 
ministeryum wojny, v. K r o b a t i r a .

Wiedeń, 11 marca. 
Fosłuchania u cesarza.

Cesaiz Drzyjął wczoraj przed południem szefa 
sztabu generalnego, czterech świeżo mianowa­
nych członków Izby panów pod przewodnictwem 
wiceprezydenta Izby panów ks. Schónburga, m i­
n i s t r a  s p r a w  z a g r a n i c z n y c h  i prezy­
d e n t a  ministrów hr. S t U r g h k a na specjalnej 
audyencyi.

założyć nową eh zefcijańsko-socyalną partyę 
czeską, która ma 
wpływów sziacnty i Hierarchii i opierać się ma 
jedynie na masach ludu. Katolicy szescy są te­
raz podzieleni na 5 frascy.

o innych pańs‘ wach —  zaopatrzyć w węgiel.
W  Westfalii i Nadrenii zastrajkuje od razu 

około 200.000 górników, w tem około 40.000 
górników Polaków. Na Górnym Śląsku wcho­
dziłaby w rachubę mniej więcej 100-tjsięczna 
armia robotnicza. r ~ • i... ,  _ s

> Wielkie zarzuty spotykają także, rząd nie 
b-u Aupełnia nseza szna a&ieęki, który cały ruch straikowy . lekceważy],

nie przywiązując do mego większego znaczenia, 
choć go wprost wzywano do interwencji Do­
piero w ostatniej chwili seKrffterz rtanu D e l -  
b r l i c k  zaprosił głównych przedstawicieli par­
lamentarnych organizacyj robotmczycn na kon­
ferencję, ale było już za późno

Jak ta nowa wojna ekonomiczna się rozwi­
n ę  i jakie przybierze rozmiary, trudno 
przewiazifeć.

W y f e i s s b  s t r s ]  H n  S e  w e g p

w  n : u  . s e t

Z głównego centrum węglowego w  Niem­
czech, z z a g ł ę b i  a w e s t f a l s k o - n a d r e ń -  
s k i e g o, już od kilku dni dochodziły alarmu­
jące wieści o bliskim wybuchu strajku górni­
ków. Robotnicy dou legali Się przedewszystkiem 
podwyższenia zarobków,^ ne co właściciele ko­
palń zgodzić się ino chcieli dowodząc, że ko­
palnie w ostatnich L .ach  dają uałe tylko zy­
ski, a zaiobki górników mimo tó poszły w  górę.

Sytuacja z każdym Gniem się zaostrzała. Trzy 
westfelsko-nadreńsHe organizacye górnicze: 
stary, czyli soeyahstyczny związek, dalej zwią­
zek liirscn-dunkierowrki i Z j e d n o c z e n i a  
z a w o d o w e  p o l s k i e ,  połączyły się we współ 
nej akcyi i czyniły wszelkie możliwe zabiegi,' 
aby górników p o w s t r z y m a ć  od strajkowa­
nia. Organizacye te uważały bowiem, że górni­
cy nie są jeszcze dostatecznie zorganizowani, 
a kasy strajkowe ple są tak zaopatrzone, aby 
można przystąp ić  do takiej Walki, jak strajk, 
która nawet przy nailepszej organizacyi i wiel-

Z  z a g ł ę b  : a * ś l ą s k i e g o  piszą nam pod 
datą 10 b. m. ,

Międzynarodowy ruch górników w kopalniach 
węgla, wywołany odgłosom strajku górników 
angielskich, przeniósł się w  ostatnich dniach 
i do zagłębia estrawsko-karwińskiego, gdzie na 
szeregu odbytych zgromadzeń osazaia się wśród 
rzesz robotniczych żywa tendencja strajkowa. 
Górnicy poza oświadczeniem się, aby z kopalń 
tych n:s zasilano ewentualnie węgfem Anglii, 
sform ułowali szereg postulatów pod adresem dy- 
rekcyi kopalń. Jaki będzie rezultat togo racH , 
okaże najbliższa przyszłość -

Na Górnym Ślłąsku organizacye górników 
wysiosowały solidarne żądanie pod adresem dy- 
rekcyi o podniesienie płacy o 15 procent. W o ­
bec przychylnego, jak stamtąd donoszą, stano­
wiska przedsiębiorców co do postuiatów robo­
tniczych, d o  s t r a j k u  p r a w d o p o d o b n i e  
Di e  p r z y j d z i e .

Minister Eilifcki i  iłze M ,
* x

W  niezwykły sposób żegnał się poseł rzeszow­
ski ze swoimi wyborcami. Trzeba przyznać, że 
i poseł był... niezwykły, niepowszedni wcale, 
Były minister skarbu, b. prezydent kolei pań 
stwowyeh, b. gubeiVaror B^npn ąnstrr-wę* 
prezes Kom poiskiego, obecnib minister wopól 
nych finansów, żegnai się eksc. Biliński ze 
swoimi wyborcami w Azeszowie... za pośfddnic- 
tv^era Rady miejskiej ~ Nie jest to WDrawdzie 
to samo, co zgromadzenie wyborców, chociażby 
za zaproszeniami, ale widocznie chciano -ówco 
cześnie połączyć sejmik relacyjny byłego posł- 
z ow acją  dla niego Rady miejskiej. P. BilińsL 
jest dzi&ia’ w Austryi politycznym mężem zbyt 
wybitnym, abj jego euuucyacyf ‘ nie były go- 
dne zanotowania f ’

Ocóż przybywszy we czwartOK rano do Rze 
szowa, uuał > się eksc. Biliński na zaproszeni* 
burmistrza Jabłońskiego dc sali Rady miejskiej 
CzłonKowie Raay' przvieH owacyjnie nosła i 
obywatela honorowego miasta, który po zagaje­
niu obrad przez burmistrza, wygłosił ćtłu.żsf’7" 
mowę.

Podziękowawszy ze zaufania wyborcom rze 
rzowskim i wyłuszczywszy znane juz powody 
Które go skłoniły do przyjęcia 'równie zaszczj 
tnego, jak .dpowiedzialnego stanowiska mini 
stra wspólnych finansów, podniósł eksc. Biliń­
ski, że K o ł o  p o ' s k i e ,  za jego prezesury, o 
kreśliło swój program działania, który ‘ na ze 
wuątrz przedstawia się jako pclitvka w i e l k o ­
m o c a r s t w o w a  w stosunku do oaństwa, i d y- 
n a s t y c z n a  w stosunku do dynastyi, które 
tyle Poiacy w Galicyi zawdzięczają. Na we 
wuątrz linia Koła jest nclityka n a r o d o w a ,

TADEUSI KONCaYNSKI.

ZA W R O TN E DROfil.
POWIEŚĆ WSPÓŁCZESNA.
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Stefan usiadł obok niei, nie mówiąc więcej 
ani fałowa, me tłómacząc się i nie broniąc. W y­
glądał jak nienawistny demon, Który czeka, ry- 
Ćhło płacz zgaśnie i sen ją schwyci mocny, 
zdradziecki. Obejmował wzrokiem miękkie linie 
ijftj ciała, rysujące się pod strojną, karonkową 
suknią.

Ryła w jego mocy tak, jak nigdy jeszcze nie 
była dotychczas, zgpeh ie bezbronna, zupełnie 
Źdana na pnstwę, zapity był w  niej intellekt, 
który tym w  ufozii go i odpy wał od niej —  
zabity W niej byłych ten chłód, który stawiał ty­
le  razy nieprzebyte grapice...
. Az 40 tego ipi'i,ia*em się nciec... — szeptał 
sam do siebie o takiogo nędznego podstę­
pu. i j

Ukląkł przy niej- ’
Przytulił głowę do jej -głowy 

: —  WanduCzko —  powtórzył pieszczotliwie, —  
nie gniewaj się na mnie..

A I0 ona nje OgarnĄt ją bezwład. Za-
padała w półsen dręczący. Migo. “ r co chwila 
Łrzed oczami jasne źrenice lYańzojrskiega, 
1  tóre unosfły się eoraz wyżej) wyżej ponad rią, 
p ona usuwała się powili, nowo’.:, ale nious^an- 
tó® w fła b  studni bęzdennw i cżułff. jak za ma

w tym gorącym mioku sunęły olbrzymie ramio­
na męskie, które ją  obejmowały w swe kle­
szcze —  zaczom odrzuciła głowę wstecz, aby 
ust bronić —  ale równocześnie osuwała się w 
giąb płonącą, przepojoną duszną, czerwonawą 
irgłą, bez przerwy, bez wytchnienia, wbrew 
wszelkiemu wysiłkowi —  a nad nią w górze 
na samym szczycie płonęły oczy WańKOwkiego 
przerażone i szerokie jak dwa słońca bólu... —  —

Jęknęła i runęła na same dno.
Stefan objął ją  ramieniem i ustami przylgnął 

do jej ust.
Czuła jeszcze, jak diżące czyjeś ręce obejmo­

wały ją  coraz silniej... :
—  Kto jesteś?? —  krzyknęła.
—  Cicho, cicho —  szeptał —  najdroższa mo­

ja... nielitoścHa... szalona... ja  jestem przy to­
bie... .

L traciła resztę przytomności. Zapadła w sen 
ciężki, głęboki.

Stefan, w którym krew biła tysiącami mło 
tów, pochylił się nad cudną kobietą w zachwy­
ceniu. jj ;

Przez chwilę zaskowyczał w  nim ból i żal.
—  Dlaczego muszę cię braó nieprzytomną —  

nodlił się do niej.
—  Dlaczego oczy twoje nie gubią się w 

moich ; oczach i usta ’ twoje mych ust nie szu­
kają?

—  Dlaczego przez tyle lat zazdrosna byłaś
0 siebie? " :

—  D 'ac7ego odepchnęłaś mnie bezwzględnie...
1 teraz tęsknisz całą cwoją istota do innego, 
a mnie znać nie chcesz i odpędzasz jak przy­
błędę -  -

Łzy mu zalały oczy -fiow ą  o oparcie so­
fy. Demon żalu, tęsknoty i potrzeńy .Lochania 
rozDierał mn piersi i zamieniał go w dziecKo.

Foruszył ja  kilka raiy. Gładził ją  po twarzy 
Zaklinał najczulszymi wyrazami, aby mn prze­
baczyła. Przyciągał ia ku sobie na brzeg so­
fy pocałunkami zasypywał je j włosy, oczy 
1 twarz całą. ,

—  Zbrdź się! zbudź — błagał ze łzami w 
głosie.

Wszystko napróżao. Spała snem kamiennym, 
a płonące jej ciało chyliło się ku niemu.

Zaśmiał się głośno,  ̂ przypomniał sobie, jak 
przez długie trzy mies.ące, w  którym to czasie 
cam opuszczony sieduiał w PUniszkach, kuł 
swój notworny zamiar zemsty, wpiuwadzony 
obecnie w czyn, i jak meszył się nim podczas 
bezsennych nocy.

Stało sie. 1
Jest w jego mocy w caiei swej krasie i odu­

rzającej powolności.
—  Tej nocy jest jeszcze twoją —  szepiala 

w nim namiętność —  jutro może już nie...
Szał go ogarnął.

Mroki zimowe lęnwfp odchodziły  od zamar 
zniętych szyb, kłądąc aa dolnych ich brzegach 
fioletowe zimne cienie. Stłumiony gwar uliczne­
go ruchu błąkał się pizeiilkliwem echem wzdłuż 
ścian, rosnąc, to znowt, cichnąc, jak huk ciche­
go dalekiego wodorpada, kiedy zbliżamy się do 
niego, lub odeń oddala ny. , ,
■ Wanua zbudziło się t natychmiast przerażona. 

Nyskiem pamięci przymknęła powieki —  Dała 
się, że przypomnienie okaże się n’elifościwą ja ­

wą, a przecież to muże był tylko sen straszny, 
halucynacja rozdrażnionej wyobraźni. '

Nasłuchiwała, czy nie usłyszy kroKów Ste­
fana.

W  pokoju nie byćr nikogo.
Na mgnienie oka uśmórchpęła sie cru i

że to wszystko, co pamięć wydobywała z mro-, 
ków świadomości było cyGo w izyą?

Azuciła okiem po pokoju.
Rozrzucone suknie po krzesłacL, nieład na 

stoliku, wypalona świeca w lichtarzu, krzycza­
ły głośno, że nie wróciła sama do domu.

Si urezyla się i nac.ągnęła na siebie mocniej 
kołdrę, bo chłód obiegł ją  po calem ciele. a

Odchyliła w  tył głowę i szeroko rozwartemi 
jeżami wpatrywała się długo, uporczywie w je ­
den czarny iunkt na białym snucie Powoli o- 
czy jej napeiniły się łzami, które zaczęły ście­
kać gorącem1 strugami wr,di aż skroni na po­
duszkę. :

Krzyk okropny, nienawistny, budził się w jej 
piersiach. Chwilami porywał ją  gniew —  to zno­
wu rozpacz bezdenne skręcała w niej wszystkie 
nerwy i .zamieniała ją  w martwą, nieczułą 
istotę.

Wargi . jej zaczęły drżeć w spazmatycznym 
płaczu. . ; •

—  Jak spojrzę w oczy Wańkowskiemu 5
—  Co mu powiem?
—  Kto ujmie się za mną? :
— Nikt! nikt! na całym Świacie! W szyscy 

mnie wyśmieją, wszyscy będą drwili! on bidzie 
tryu m fow ał--------

—  T to on uczynił. Stefan! Ten człowiek ta i

dobry! Tam  zawsze szlachetny! Do takiego u- 
ciekł się podstępu.

Dłońmi poczęła trzeć twarz i powtermcij jat 
w gorączce:
1 —  Ratunku, ratunku — ginę, ginę —  wszy 

iitkn siiacone, wszystko zohydzone —  ratunku, 
ratunku —  —

Chciain krzyknąć na ceJy głos, lecz zapano­
wała nad sobą. gwałtownym ruchem podniosła 
się, nsiadła i powoli, z całym naciskiem we 
wnęfrznej, skupionej woli, rzekła du siebie:

—  Trzeba z życiem skończyć! —  __
—  Nic niema na świecie idealuego.

; —  Stefan jest zwierze*. -
!—  Wiem, to przezemnie uczynił.
—  Wiem. cierpiał,, tęsknił, £. ja  u lęk łam  oć 

niego
—  Tak, tak, to przezemnie.
—  Ale ja  kocham ir-nego •—

j —  A le ten Wańkowski ach, dlaczego on tak­
że p ozw olił  ,

—  I kto wie, co on także lnyku sobie o mnie?
; — Trzeba sk oń czy ć  trzeba skończyć —

powtórzyła 5 kilkakrotnie z siłą bezwzględne 
woli _ t

Zimna wielka kula śniegu zmroziła jej krew 
i stoczyła się w  serce.

. Rozejrzała się douoła z chłodna rozwagą.
By ja sama. Nagle dostrzegła że drzwi od pra­

co wu; stały otworem.
Na chwilę zastanowiła się (G. d. n.)

i n
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normująca stosaneK do rządu, zawisły od wgo, czy 
i w jakim stopuiu rząd umożliwia narodowi za­
spokojenie potrzeb ekoiiumicznycb, narodowych 
i autonomicznych Kolo polskie z zakresu spraw 
ekonomicznych zajmowało sią głównie trzema 
sprawami, które dr Biliński obszernie przedsta­
wił: k a n a ł a m i ,  k o l e j a m i  l o k a l n e m i ,  z 
którycn dla Rzeszowa szczególnie jest ważną 
kolej do K o l b u s z o w e j  i N i s k a ,  wreszcie 
S a n a c y ą  f i n a n s ó w  krajowych.

Omówiwszy te sprawy, przeszedł do kwestyj 
n a r o d o w y c h  Z tych podniósł sprawę wy­
odrębnienia C h e ł m s z c z y z n y ,  którą Koło 
traktować musiało z g łę loza  po’icyczną roz­
wagą i nocznciem odpowiedzialności. Rokowania 
z R u s i n a m i  Lie doprowadziły niestety do 
pozytywnych rezultatów, nie należy jednakże 
tracić nadziei, że stosunki z Rusinami dadzą 
się za ła g o d z i, co leży w interesie stron obu.

Sprawa ś l ą s k a  —  mówił eksc. Biliński —  
była trudną pod każdym względem, chociażby 
dlatego, że Koło polskie, jako reprezentacja 
Gaiicyi, musiało wpływać na sprawy innego 
admiasiracyjnego kraju. Mimo to działano; 
między innemi udało się poprzeć materyalnie 
towarzystwa oświatowe, działające na kląsku, 
przez wyjednanie znacznych subwencyj na cele 
szkolnictwa. Niemniej nrnister uważa, że p rz y j-  
d z i e  t a m  p r z e z  s t o s o w n e  p o r o z n Hi i e - 
n i e  do  u m o ż l i w i e n i a  P o l a k o m  r o z w o ­
j u  u a K o d o w e g o.

Kołó poh „e  —  zdarłem p. Bilińskiego — 
mcże tylko wwdy prowadzić politykę s^czeize 
narodową, gdy na zewnątrz będzie szlo drogą 
polityki wielkomocarstwowej i dynastycznej. To 
r*e sprzeczność —  to zgodność dwóch dióg, 
wzajemn e się warunkujących. Polityki narodo­
wej w tem państwie inaczej prowadzić me mo­
żemy, jak pod skrzydłem polityki państwowej 
i dynastycznej. Prowadzimy ją od lat kilku­
dziesięciu, a kto widzi jej owoce, ten rozumie, 
że taką. a nie inną być musi.

N o w y  p r e z e s  K o ł a ,  Ł tórego wielkie zdol­
ności i energię wysoko cenię —  mówił eksc. 
Biliński —  w swem wstępnem przemówieniu 
stanął na stanowisku naszego programu z iipca 
r. który rnst ujęciem i powtórzeniem poli­
tyk ’ polskiej w Austrył z ostatnich lat kilku­
dziesięciu. Zmiany na stanów -.kach uważam za 
drugorzędne, byleby na czele stał człowiek zdol- 
ry r energiczny, i byleby Koło było zwarte i 

solidarne, oo wtedy nietylKo osiągnie sakceay 
doraźne, ale przekona społeczeństwo, że tak, a 
nie inaczej, Dależy postępować. Nie Irak luózr 
nawet dobrej woli, Którzy ze szczerego acz me- 
dość taktami ugruntowanego przekonania, z po­
wodu niedostatecznej znajomości spraw i sto­
rn UKÓW, Koło atakują. Solidarność i zwartość 
Koia wykaże i im także, że polityka nasza jest 
jedynie właściwą. Stosunki z Kołem polskiem 
oczywiście i ' n a  n o w e i n  s t a n o w i s k u  li­
t r  zy  ma m,  taksairo pragnę ntrzymać związek 
z miastem, które w do wód zaufania obra'o mnie 
swym reprezentantem.

Rada podziękowała swemu posłowi gorącem) 
oklaskami, poczem burmistrz dr J a b ł o ń s k i  
oświadczył, że Rada miejska jednogłośnie mia­
nowała eksc. Bilińskiego o b y w a t e l e m  h o ­
n o r o w y m  m i a s t a .

Po p rz y ję c i  reprezentacyj na posłuchaniu w 
gmachu starostwa, udał się eksc. Biliński na 
bankiet, wydany na jego cześć przez gminę m. 
Rzeszowa. gdzi° był znowu przeamioręm gorą-
c j ć -  ./ri a j  j. .

P roce s  intendur-tów 
w a r s z a w s k i c h . .

Z  W u r s z a w y  donoszą:
Od tygodnia przed tutejszym sądem wojsko- 

wym toczy się proces przeciw kilkunastu wyż­
szym jneerom i urzędnikom intendani ary wai- 
szawskiej oskarżonym o p r z e k u p s t w a .  Pro- 
:es ten jest jedneih z ogDiw (ego wielkiego 
łańcucha korrapcyi, jaka się zagnieździła w 
w armii rosyjskiej i krzewi się na organizmie 
P”ń»*ł" o Wym. Jestto iuż szósty czy siódmy 
wletk uroces mteiidantów ty Rooyi od czasów 
irojny jcpotTskiej,

W edle w jłJkdw  śledztwa, oszustwa warszaw­
skie poicgały na tem, że żadna z dostaw dla 
wojska me mogła być uskuteczniona bez za­
płacenia odpowiednim urzędnikom pewnego o- 
kre ionego honoraryum, oez względu na to, czy 
w  każdym poszczególnym wypadku skarb mógł 
być narażonym na straty. W y°okość wynagro­
dzenia wahała się od 7* do 2 prc. ogólnej su­
my dostawy. Za wyznaczenie „przychylnych* 
człorków komisyi płacono oddzielnie óo do 100 
rnbli prezesowi konnsyi. Technik, oceniający 
towar, pobierał znowu l  do 3 procent ogólnej 
sumy. Następme oceniali towar członkowie ko­
m isji, którzy otrzymywali również nie mniej, 
niż 7» —  3 prc., wreszcie pewną sumę prze­
znaczano jeszcze na wynagrodzenie dla żołnie­
rzy ■ pieczętujący eh * towar, aby tę czynność 
speJiT.łi szy ko i nie zbyt skrupulatnie.

Jakie ffu*py przechodziły do rąk inteodantury 
na dowód przyihTżl akt oskarżenia szczegół, 
że warszawskie Tow. domów zaim kowych, TOr- 
r© dostarczało obuwia, zarobiło na czysto na 
dostawie 400.000 par butew sumę 300.000 ru­
bli. Urzędnicy intendantury otrzymali przy tej 
dostawie około 200.0000 rubli.

Akt oskarżenia powołuje na ławę podsądnych 
długi szereg winowajców, co do których zgro­
madzono olbrzymi materyał dowodowy. Szereg 
ich otwiera prezes komisyi odbiorczej pułkownik 
Nił Dubrowm lat 6o, oskarżony o to, że w  o- 
kresie od rokn 1905— 1 9io  pod groźbą odrzu­
cania towaru zażądał i otrzymał od różnych do­
stawców oraz ich pełnomocników, z powodu 
zdawania rozmaitego towaru, wynagrodzenie od 
*/« do 3° ł; ogółem 215.866 rubli. Pułkownik 
Jerzy Aniczkow oskarżony jest o to, że wymu­
szał pensyę miesięczną od 300 rubli i ;wyna­
grodzenie 5-kopiejkowe od każdej paiy butów, 
ogółem 330.802 rubli. Sztabs-kapitan Bazyli Pp- 
włow, że wymusił w ciągu roku wynagrodzenie 
od 7 » ~ oraz 5-kopiejkowe od każdej pary 
butów, ogółem 19.757 rubli Podpułkownik Ser­
giusz Krajewslrij, że w ciągu niecałych 
dwóch lat otrzym ał' wynagrodzenie w sumie 
10.627 rubli; podpułkownik Mikołaj lopatin  
oirzymał w ciągu dwóch lat około 15.000 rubli 
ł złoty pierścionek z brylantem za dwieście m - 
b łi; podpułkownik Włodzimierz Rytincew  około
6.000 rubli, kapitan Józef Wełłowiez w ciągu 
roku okoio 4.009 rubli; radca, dworu Modest 
Gry nie«  «  ciągu IV , roku około 4.000 rubli;

sztabs-kapitan Józof W iwalowskij w ciąga 3 
lat około 8.000 rubli sztabs-kapitan Piotr W i­
niarski] v? c; ągu 17* roku około 8.000 rubli; 
sztabs-kapitan Mikołaj Goiachowskij w  ciągu 
17* roku około 20.000 rubli; sztabs-kapitan Mi­
kołaj Gcnczarow w ciągu 1 i pól roku okołc
10.000 rb ; sztabs-kupitan Jan Zajmenowskij w 
ciąga roku około 7000 rb.; sztahs-kapitan W iktor 
Zdrawomysłow w ciągu pól roku około 3000 rb.; 
szta bs kapitan Włodzimierz Koniczenko w ciągu
1 i pół roku około 3000 rb.; sztabs-kapitan 
Sergiusz Konoszenko-Eotow w ciągu pół roku 
około 400u rb.; sztabs-kapitan Sergiusz Konia- 
chin w ciągu 1 i pół roku około 7000 rb.; 
sztabs-kapitan Włodzimierz Mieszczerskij w cią­
gu 1 i pół roKU około 6000 rb.; sztabs-kapitan 
Tomasz Michaiikowskij w ciągu 3 lat OKoło 
3000 rb.; sztabs-kapitan Michał S okoIo w  w cią­
ga 3 lat okołc 10.000 rb.; sztabs-kapitan Jan 
Trefjakow w ciągu roku około 90u0 rb.; sztabs­
kapitan Aleksander Chruckij w  ciągu 2 lat 
około 2000 rb.; porucznik Aleksander Amontow 
w ciąga pól roku oKoło 7000 r b ; sztabs-kapi­
tan Aleksander Andrejew w ciągu roku około 
5000 rb.; purucznik Aleksander Podźio w ciągu1
2 lat okołc 40C0 rb.; porucznik Mikołaj Soro- 
kin w ciągu rokn Oo.mo 3000 rb.; porucznik 
Jan Ccrsaja w ciągu 2 lat około 9000 rb.; po­
rucznik Aleksander Szuwa w ciągu roku okuło 
20GO rb.; radca dworu Anatol Annczyn w cią­
gu roKu oKoło 70u0 rb.; r. kcl M*kolaj Ada- 
mowicz w ciągu 2 lat, około 102.805 rb., r. dw. 
Aleksy Myślin w ciągu pół roku ukoło 9000 rb,

Proces, Który budzi wielkie zainteresowanie 
w szerokich kołach, potrwa czas dłuższy, gdyż 
badanie świadków odbywa się wolno i jak do­
tąd skąpo dostarcza materyału dowodowego prze­
ciw poszczególnym oskarżonym.

M e  z g f c i B i i i l z e i i i E  s t J W i i B j s z e ń
Kraków, 11 marca.

R a d a  o p i e k u ń c z a .
Pod przewodnictwom prezydenta sądu krajowego, 

p Wilhelma S e i d 1 a, odbyło alę w sobotę wieozo- 
rem w sali Rady powiatowej walne zgromadzenie 
stowarzyszenia „Rady opiekańczej" w Krakowie. 
Po odczytania protokołu z ostatniego walnego zgro­
madzenia przez sekretarza dra Wittiga. przedsta­
wił sprawozdanie z czynności zarządu za rok ad­
ministracyjny 1911 wiceprezes Tow.„ st. radca 

S z y b a l s k l .  Ze sprawozdania tego wynika, 
że „Rada opiekuńcza", mimo braku należytego po­
parcia, spełnia jedno z najważniejszych zadań filan­
tropijno-wychowawczych przez roztoczenie opieki 
nad sierotami i zamecfbanemi dziećmi. W latach 
poprzedmch podjęło Towarzystwo iniuyatywę a) w 
kwestyl organizaoyt opieki zawodowej dla abogich 
sierot 1 nlcśluDnych dziocl; b) w kwesty i organt- 
zacyi opieki pozaszkolnej nad młodzieżą sznolną; 
c) w kwostyl organizacji związku stowarzyszeń i 
instytacyj, poświęconych ocbianie dziecł.

VV rokn ubiegł; m przyjęło Tow. 170 sierot (90 
chłopców i 80 dziewcząt) i umieśdło je w zakla- 
daeh wychowawczych i u osób prywatnych, pono­
sząc za nie koszta w łącznej sumie 15.030 kor.

Opieką pozaszkolną zajmowała się sekeya III 
pań, licząca 92 człońków, których przeważnej licz­
by dostarczał „Polski Związek uisv»iast Katolic­
kich*. Dilaii scnoaziiy się po południa do ochro­
nek przy u!. Dietlowskiej-i w Półwslu £wierj.yule- 
ckiem, gdzie przebywały przeciętnie po 4 godziny. 
Z .jęcie ich polegało na prz. rabienin lekcyj, zada­
nych na dzień następny, nauczeniu się rozmaitych 
rolótek praktycznych, na gimnastyce, śpiewie 1 skro­
mnym podwieczorka.

W szkółce roDót pizy nlicy Kolejowej 1. 11 co­
raz więcej dzieci gumie się do pracy, a pilaość 
ich i zapał go nauki robót jest objawem nadzwy­
czaj pocieszającym Przyczyną tego jest po części 
doraźna nagroda ich pilności, bo albo używają sa- 
wykonanych włarnotęcznie artykułów (jak bielizny 
i sukienek), albo otrzymają zapłatę za loboty wy­
kopano na zamówienie (zwłaszcza w oddzielę ko­
ronek). Do oddziała tego uczęszczało 65 uczenie w 
wieku od 7 do 1'5 lat, podczas wakacyj uczęszczało 
£5 uczenie. Łączna kwota, uzyskana ze sprzedaży 
robót w czasie od 1 stycznia do 31 grndnia 1911 
r. wynosiła 264 K 69 hal. W  zapasie pozostaje 
robót w łącznej wartości 6& K 69 hal.

Do pracowni koszykarskiej, założonej w r. 1910 
uczęszczało 20 ncznińw szkół wydziałowych tudzież 
dwócn uczniów gimnazyalnych. Pobierają oni Dez- 
płatuą naukę koszykarstwa w 5 godzinach tygo­
dniowo.

Wyrabiają drobne przedmioty z łyka lub pręcia 
koszykarskiego, które za pomocą odpnwieanict na­
rzędzi aam! przygotowują do roboty. W pracowni- 
tej istnieje też knrs dla uczenie czkół wydziało­
wych, które raz na tydzień poLIerają 2-godzinną 
naukę, pdegającą pizeważnie na wyrabiania ko­
szyczków galanteryjnych. Cześć kwoty, otrzymanej 
ze sprzedaży koszyczków .wyrabianych w szkole, 
przypada dzieciom jako wynagrodzenie ich pracy, 
część obracaną bywa na zakupienie świeżego mate- 
ryałn.

Na kurs szewstwa (łatania jbnwia\ 'uczęszcza 
około 20 chłopców z It 1 I ii  k.buiy wydziałowej. 
Kurs ten zarówno, jak „im , koszy kaistwa odznacza 
»'.» wiankową pSwIijt ą uczniów. Mali robotnicy 
naprs w iii w przVciągu niedługiego czasu przeszło 
50 par cbuwia.

Ogólna suma wydatków Rady opiekuńczej w roku 
1910 wynosiła K 23418 94, a w reku 1911 
K 25.204T5, a zatfcm więcej o K 1.785 21.

Sprawozdanie to przyjęto do zatwierdzającej wia- 
dcmcśd, poczem wygłosiła referat „Rola kobiety 
w pracy społecznej* p. łlutya RuszczyńBka. Wre­
szcie przewodniczący p. Seidl przedstawił wniosek, 
aby „Rada opiekuńcza* przyłączyła się do pety- 
cyi Sekeyi krakowskiej krajowego komitetu dla 
spraw ochrony óz!ecl w sprawie przedłożonych 
W Radzie państwa projektów ustaw o ochronnem 
wychowaniu młodzieży i o prawie kamero dla mło­
dzieży.

1 T o w a r z y s t w o  r a t u n k o w e .
- Wczoraj popołudniu Oubyło się (w klinice oku- 

lietycznąj doroczne walne zebranie krakowskiego 
ochotniczego Towarzystwa ratunkowego pod prze- 
woonictwero prof. dra Wicherkiewlcza. Zebraniem 
tem zamknęła ta instytneya 21 lat swej filantro­
pijnej pracy, którą zjednała sobie ogólne uznanie. 
W  wyczerpującem druhowanem sprawozdaniu przed­
stawił Wydział swoje czynności za rok 1911. 
Przedewszystkiem spełniło się po wieln staraniach 
I wys!łkach jedno • z gorących życzeń Wydziału: 
od iipca z. r. na stacji ra‘ unkowej pełnią stale 
służbę lekarze dyplomowani.

Na opłacenie dyżurów lekarskich do snbwcnoyi

doKładt Jednak, Towarzystwo znaesn^ fewotę. I  t»k 
wydatki na dyżury wyniosły w druglem półroozu 
w roku 1911 to Jest od czasu wprowadzenls leka­
rzy, około 64U0 Jt, subwencya zaś miejska na ten 
ce) wynosiła 3.600 K. W  tym roku wydatki na 
ten cel wyniosą przeszło 13.000 K, sulwsncy* zaś 
przyniesie Towarzystwu tylke 7.20C K. PozoBtanle 
zatem znowu znaczny niedobór.

Potrzebę budowy, własnego domu motywowało 
już 1 umawiało Towarzystwo niejednokrotnie w pO' 
daniach 1 memoryaiach dc Rady miasta, ł takko 
innych instytucyj wreszcie w prasie i(d. Z chwilą 
wprowadzenia w roku ubiegłym dyżurów ieKarskich 
na pogotowiu ta straszna ciasnota i niewygoda 
obecnego lokalu scacyl ratunkowej jeszczo Jjardztej 
daje się odczuwać i przemania wyrażnii za konieczno­
ścią budowy własnego domu w jak najbliższej przy­
szłości. Wydział Towarzystwa mą nadzieję, de gmi­
na miasta Krakowa I w iym względzie poDrze usi­
łowanie Towarzystwa ratunkowego 1 przez przy­
znanie mu bezpłatne opp&wlednlego placu (przy ul. 
Zyblikiewicza na miejskiej parceli obok ogrodu ka­
syna wojskowego) nmużliwi jnż wkrótkim czasie 
dojście do skutku Dudowy własnego doma Towa­
rzystwa. Towarzystwo ma na ten cel 10-000 K 
jano dar jubileuszowy Towarzystwa wzajemnych 
ubezpieczeń w Kiakowie.

Z każdym rokiem Tow. notuje przyrost Inter- 
wencyi Pogotowia ratunkowego. W  r. 1911 Pogo­
towie Interweniowało ogółem w 6163 wypaduach. 
Stale • ni.jwiękflzbj -liczby wypadków dostarczają 
miesiące zimowe. Wyjazdów było 46 ‘bO procent, 
udz'e!ono pomocy poza staoyą £1’45 proc., na sta- 
eyi ^8 55 proc. Spiawozdanie stwierdza, że podo­
bnie jak w latach dawniejszych, najczęściej potrze 
bnją pomocy Pogotowia ratunkowego mężczyźni, 
izemieólnicy i robotnicy w wieku 2G“ 30 lat.

W  roku ubiegłym Ilość zamachów s a m o b ó j ­
c z y c h  wynosiła 78. W ię c e j  notowano tych za­
machów u mężczyzn (46), u Kobiet32. Wśród samo­
bójców było uczniów szkół średnich i wyższyob 13 
rzemieślników, robotników 22. „

W  rokn obecnym czekają Tow. bardzo znaczne 
wydatki: sprawienie nowej karetki ratunkowej, u* 
zapełnienie i sprawienie nowych przyrządów 1 na­
rzędzi itdr co wyniesi° znaczną sumę.

Sprawozdanie kończy się zestawieniem obrotu ka­
sowego, który w przychodach wynosił 29.976 koron 
i przewyższył rozchody dzięki znacznym otrzyma­
nym suoweneyom —  o 4940 koron.

Sprawozdanie przyjęło bez dyskusji do wiado­
mości, poczem wiceprezes Tow. prof. dr B r a u n  
omówił sprawę budowy własnego domu. Memoryał, 
wniesiony w tej sprawie do krakowskiego mag.- 
strata przed 11 pól rokiem, nie został dotąd je­
szcze załatwiony.

Red. H o n o p i f l s k i  przyrzekł poparcie tej bpra- 
wy w Radzie miejskiej.

W  dalszym ciągu odbyły się wybory. Prezesem 
wybrany został ponownie przez akl»m&cyę prof. 
dr Boi. W i c h e r k i e w l c z a ,  .wiceprezesem prof. 
dr St. B r a u n ,  Do wydziału weszli pp, Dr Arnold 
Bannet, Karol Borczowski, Stanisław Hoduod, dr 
Jan Jaknkowski, adwokat, dyr Kazimierz Jankow­
ski, dr Tomasz Janiszewski, red. Michar Konopiń­
ski, naczelnik Feliks Nowotuy, dyr. Henryk Szat­
kowski, dr Wacław Zakrzewski. '

Do komlsyi kontrolującej weszli ponownie pp, 
Wacław Anszye, llaurycy Dattnw 1 prof. dr St,

jiiskl.

T o w a r z y s t w o  k e l o j i  i w a k a u y j n y o h .
Tow arzystw o koloni] > a ! ioyjn ;cR  dia izhó) 

średnich w Kukowie i odbyło wo.orttj
w poiuanie aoroezne walne zgromadzenie w gimca- 
zynm sw. Jacka pod przew^dniutwetn prof. dra 
Kazimierza M o r a w s k i e g o .  W , dzczogółowem 
drnkowanem sprawozdania za rok 1911. Towarzy­
stwo wykazuje koszta utrzymania kolonij w Porę­
bie Wielkiej, przedstawia itatjatykę, przebieg prac 
i zajęć uczniów i korzyści moralne płynąco z po­
bytu w Kolonii. Ile zaś koloniści odnltśli korzyści 
pod względem zdrowotnym, jakie znaczenie posia­
dają kolonie wogóle, w Porębie za? w szczególno­
ści, na to rzncają pewne światło cenne uwsgi 
prof. dra Ciechanowskiego, • który badał młodzież 
kolonialną przed jej wyjazdem do Poręby, a potem 
w przeddzień jej wy;azbu * kolonij i miał jpo- 
sobnośó do baidzo pouczających - zestawień poró­
wnawczych.

Prezes w Bwojem przemówieniu podziękował 
wszystkim, którzy sprawę Loionij wakacyjnych po­
parli, przedewszystkiem :taś pp. A. Iwańskiemu, 
Antoniemu Wodzickiemu, Bronisławie Gabryelskiej 
i drowi Fr. Bujakowi, wreszcie redakcjom „N. 
Reformy" i „Czasu", które chętnie Tow. na łamach 
swoich stale popierały.

Po przyjęciu sprawozdania Wydziału ao wiado­
mości, przemawiał w dalszym ciągu »karonik Tow. 
prof. Przybylski. Ouiót kasowy wynosił w przy­
chodach 15.273 kor. (w tem 7.208  kor. pozosta­
łość kasowa z rok a 1910',. w rozchodac ia 
6 737 kor. Ogólny m ajatek Towarzystwa, to jest 
dom z gruntem w Poręb i-, inwcutarZj fundacya 
im. Kłem. Iwańskiej i gotówka w kaaie, wynosi 
46 .036  kor. _ ‘

Sprawozdanie wiadomości, a na
wniesek. d$Ji. M. Mazi,no.vskiego udzielone skarbni­
kowi absolntoryum. .

Do w y d z i a ł u  zostali wybrani, np. iłodnorsui 
Stanisław, dr Busdyg .n llihołaj, Chyl.ńska AnLa, 
dr Ciechanowski Słanihław, dr Dawidowski Karol, 
Koch Władysław, ks. Kulig Zygmunr, Lekszycki 
Antoni, Leśnodorskl Go:taw, Idatusińskl Henryic, 
dr Morawski Kazimierz, Morawska Marya, Pazda- 
nowski Tadeusz, Przybylski Józef, Smreczynsai 
Stanisław, Stach Karol, Wiszniewski Konstanty, 
Wiśniowski Józef, ZachemBki Jakób i ZaWi niski 
Pomari. Do komisyi kontrolującej wybrani zos.ali 
pp. Józei Kwiciński, Miiołaj MazanowBki i dr Jan 
Jakubiec.

W  końcu uchwalono wniosek prof. dr Ciechano­
wskiego, polecający wydziałowi, aby poczynił wstęp­
ne kroki w sprawie nowego budynku dla ko'oaii 
w Porębie, oraz aby utworzył aekcyę agitacyjną, 
celem jednania nowych członków w całym kraju.

Kr
K r a k c i w ,  11 marca,

Pierwsze zwiusinny wiosny. Jak nam r kraju 
donoszą, zleciały już >aki, będące zwykle pierw 
szyml u nas zwiastnnani. Zaznaczyć jednak nale­
ży, że szpaki lubią się często myiió 1 po len przy­
locie jeszcze czasem paia śuieg, przynosząc uotkli- 
wy zawód zarówno spragnionym wiosny ludziom, 
jak 1 niefortunnym tej,wiosny ptasim zwiastunom.

Sprawy m bjskle. Kami&ya budżetowa uenwaliła 
aa pcdBtawie referatu dyrektora miojskiej Izby o- 
brachnnkowej p. Krzyżanowskiego dział „opodatko-
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ranie 1 opłaty gminne*, dział „zarząd długu m^J- 
tklegou, oraz dział „bezpieczeństwo duv liczne’ na 
podstawie referatu radcy miejskiego Tn.so.ego 4zi?i 
„budowy i roboty pabliozne* —  w końca ua pod 
otwnwle referatu radcy dra KrongoMa dział „do­
broczynność".

Ze Spraw wojskowych. Szkoła jednorocznych 
ochotników przy 13 pp. nie odjech ia wrt-z a dwn- 
ma oatąlionami 1 sztabem pułkowym do Opawy, 
lock pozuHtała w Krakowie.

Z końcem b. m. we wszystkich szkołach jedno­
rocznych ochotników załogi krakowskiej, odb-.Ią się 
egzamlna nu podoficerów, poczem jednoroczni z pn’ - 
ków pibchoty, podobnie, jak w latach ubiegłych, 
oa maszerują na jednom!ei"ęczne ćwiczenia praktyczne 
do Wadowio. Po powrocie z ćwiczeń praktycznych 
rozdzieleni będą jednuroczni ochutnicy do poszcze­
gólnych kompanij przy swoich pułkach.

Część jednorocznych ochotników 1? ,pp. będzie 
przydzieloną do Opawy, do Krakowa zaś przyjdą 
jednorucznlacy a 1 p. p.

Z krak. Tow. Ubezp. Dyrekcys Towarzystwa 
Wzajemnych Coezpieczeń w Krakowie prosi nas 
z powodu - otrzymanych w znacznej Ilości podań 
różnych Instytucyj hmuanitarayćh o zaznaczenie, 
że rozdział zasiłków z funduszu, uchwalanego co­
rocznie na cele użyteczności publicznej, naieży 
wyłącznie do kompetencyl Rady Nadzorczej Towa­
rzystwa, która na ostatnich posiedzeniach swoich 
postanowiła rozdzielać na przyszłość subweneye raz 
do roku —  a o w sesyi jesiennej, odbywającej 
się zwykle w listopadzie lub w grndniu.

Klub rekoczie!niczo-ml8&zc7ańskl urzedzlł 
wczoraj wieczór ku czci Z. Krasińskiego. Pt zaga 
joniu. wieczora przez prezesa klubu p. Bnjasa wy­
głosił odczyt prof. Balicki, który wskrzał na zasa- 
unlcze ioae w pumach Krasińskiego. Nastąpiły de- 
klnmacyt p, Bogdanikówuy 1 redaktora Lekszyckle- 
go 1 śpiew solowy p. Grodzickie;1 I Grodzickiego 
Pojedyncze punkty programu przegradzały prodnk- 
cye Chóru Akademickiego który pud kierownictwem 
prof. Walewskiego, wykonał hymn „Gaudę mater 
Polonia" WoGsthała, .Dwie doie* 1 kilka utworów 
Moniuszki. \

Koncert popularny odbędzie się w niedzielę, 
17 b. m., w sali Starego Teatru, urządzony stara­
niem Tow. pomocy naukowej dla Polok imienia 
Kraszewskiego. Wielkie powudzenie, jakiem cie­
szyły się dotychczasowe koncerty popularne, po­
zwala wnosić, że i tym razem skorzysti publicz­
ność ze sposobności usłyszenia doDorowej muzyki, 
w wykonania sił pierwszorzędnych. Współudział w 
koncercie przyjęli: p. Wanda H e n d r i c h ó u n a .  
artystka opery, Która odśpiewa szereg polskich pie 
śni I prócz tego arye z „Uygsmeryi" 1 ,Toski“ . 
prof. K o p y  b t y ń s k i ,  artysta dramatu p. N o w a- 
k o w s Is i i utalentowany pianista p. Leon P o- 
d o l s k i .  Piękny program Koneertn, jak i nazwi­
ska wykonawców, ściągną niewątpliwie licznych 
słuchaczy, zwłaszcza z pośród młodzieży, których 
zachęcić powinny także niskie ceny wstępu. Bilety 
są do nabycia w księgarni Krzyżanowskiego. Pierw­
sze 4  rzędy po 2 K 20 b., wszystkie inne miej­
sca na sali i na galeryi po korunie. Początek kon- 
ceitu o godzinie 5 po południu.

Zwiedzanie szkoły. Koło pań pomocy przemy- 
słowej w Krakowie zawiadamia swoicł członków, 
że we czwartek, 14 b. - mv o jzinio II ran< ’od- 
bęihża mit) zwledzanlo szkoły robót tmibula św. 
Scboiastyki. Punkt zoc-ny dla uczestniczek w lo 
italn Ligi pomocy przemysłowej, niiey Straszew­
skiego 28, o godzinie 10 i pół rano.

2  uniwersytetu, Pp. Szymon Hoffmann z Kra­
nowe i Jan Kabicz z Gnojn'1 ». na Siąsku anstrya- 
skim otrzymali w uniwersytecie Jag.ell. .stopień 
doktorów wazeoh naok lekarskich, a Leon Fried- 
mann z Krakowa stopień doktora praw,

Z Towarzystwa muzycznego. WHne zgromadze­
nie odDedzIe się w niedsielę 17 marca o godzinie 
3

Chrzah^W, 10 ułirca. (Z Sokoła. —  Z ra i 
mlrJ klej. —  Amibió połicyanca).,

łm ^Jrhiem dorocznem walnem zgromadzeni 
chrzai,vwg]j;eg0 g0koła pod przewodnictwem prezc 
gjiiaz a druha dra Kazimierza W o j - n a r o w s k l ę  
g i  przyjęciu do wiadomości sprawozdań po3zcz^ 
gjiaycb oddziałów Towarzyslwa oraz po udzielenit 
absoit'ia i.,'nm wydziałowi, dokonano wyborów nzuf 
DełniajH0J"h do wydziału. Wybrani zostali dru1ia(’ 
wie: V, ip'-j uaw F'lipowski,' Jan Goebei i Michaif 
Gnzlkow87.-_r;złon\ów w rokn spraw zdawczym llf 
czyło gniazdo cnrzunowskie 156. Z wniosków ws| 
żniejszych powzi-^o między innemi uchwałę rozsz® 
rżeniu obecnego budynku sokGni, który przy wzrtj 
stającej czynności gniazda okazał się za azczupłyz' 
Uchwalono też, na wniosek drun? GrzędzieiBkieg 
corocznie obchodzić uroczyście rocznicę grunwalda 
ką. - •

W nadzielę wieesór, staraniem rućuiiwogo Kółl* 
amatorskiego chrzanowskiego Sokoła ^.odegrano ą 
sa l własnej czteroaktową sztukę Sewera „Mac:ś| 
Luba". Licznie Łebrana^ubliczność żywo oklaskiwał 
ła piękną i z talentem oddaną grę amatorów, Re* 
żyserował sztuką niestrudzony prezet - kółKa drak 
Grzędzielski.

W  przyszłą środę odbędzie się pcsiedzeniei chrza* 
newskiej Rady miejskiej, na którem pomiędzy inj 
cemi żapaść -ma uchwała w sprawie bezpłatneg* 
oddania placu na targowicy poi budowę gimnazyu^ 
realnego

Spodziewać się należy, że uchwała. Rady miijj 
sklej w tej sprawie wypa 'nie pomyślnie dla uryl 
wetaoj instytucji, ofiarnością grona obywateli r ” 
wołanej ćo życia. ,
Z W  n!ed«ie’ę po pofnJniu odbył się w Chrzanowie 

p^zy licznym udziale publiczności na ' cmentar^ 
miejscowy pogizeb zmarłego na zajalenie płuo p » 
licyanta miejsaiigu Józefa S t a r z y ć  b i e g  o. -4 
Zmarły odznaczył się swoim udziałem w starcia i 
bandytami na nlicy Henryka w Chrzanowie jrze^ 
dwoma laty. Wówczas to padł zabity trzema kul.' 
ml brauningowemi agent policji ś. p. Rzeszowsij 
kule zaś, skierowane dc fatarzycKiego,. ominęły gj 
szczęśliwie.

7akończenie strajku górników w  Prze3zczacf.i
Z Brzeszcz donoszą u„m: Strajk górników, Ltór^ 
wyouchł 29 lutegc b. r. w tutejszej kopalni węgl* 
z powodu wydalenia dwóch górników i  p?.! za* 
kończył się onegdej, po kilkn dniach tr ranir umo­
wą, zuwartą pomiędzy dyrekcją kopajji a repre- 
zeniantami górników, którzy powrócili du pracy.

, W ‘umowie pomiędzy inrem* postanówiowtj 14 
ODaj wydaleni robotnicy zostają do pracy a powrót 
tem przyjęci i ie  z powoda strajku żaden z gfizn 
uików nie będzie narażony na szykany.

Przyznane dr lej górnikom większy roczny de* 
putat węgla, I tak: górnikom podniesiono deputa^ 
węgla z 36 'celnarów metrycznych nu 48 cetna. 
rów m. rocznie ęwozakom zaś * 15 na 24), nedtc 
każdy z górników ma otrzymać pewną ilość stw  
rege drzewa z kopalni na opał. . '  '

Oo do podwyższenia płacy mają być prowadzona 
układy w ciągu najbliższych dwóch miesięcy

W Tarnowie*d. 31 marca po południa, w tiah 
Sokoła odbędzie się wenta spożywcza ua dechódf 
czytelni Z. Krasińskiego - .

Wymordowanie całej rodziny, Donuślismy, żai 
w nocy z 6 ns JZ.JR- w Ghccimierzu pod Tłu* 
maczem wyuioruu... . została w bestyalski sposób 
rodzinę włościańska Micbaia i Ubomy-Humlrnrago' 
Onegdaj ods>akała przytomność zona l r-:h>> Eu- 
dókia i poczyoRa zeznm.ia. Opowie iziału, ż» bral 
je j  mężu. Mikołaj Choma, przypadł - ki ■p. "-nt
nocy do ich do mi, w czasie, gdy > jW E r Nau- 
zaświecił lampę domową, po^^eir rąh-ć 8lo«

ś w i s s i a .

kierą i  to najpierw g o ^ u a r z ,*  aor.io, następnu, 
dzieri starsze, potem dziecię 13-tygo lniowe, i. ni 
ostatka 'dopiero ją . MordeJca widocznie bbrał so. ł  
ten porządek mordowania, dla tem większego udr^. 

po południu, w lokale Towarzystwa (Stary Teatr, czenia bratowej Kudokii, de Której ży  ł niena\,.śó 
plac Szczepański 1. 1 )  z porządkiem o lra d : 1) od- iż ona spowodowata zapis gruntu przez ojca  mon 
czytanie protokółu; 2 )  sprawozdanie z czynności dercy na rzecz zamordowanego jego t^zata. 
zarządu i stanu Towarzystwa 1 morserwato^yum; i W obec tych zeznań Eudekil, dals^h wypierani. 
3 )  sprawozdanie komi3y l kontrolującej; 4 ) wybór [się Mikołaja na nic się n ia«zd„r 
prezesa i dwócb członków wydziału; 6) wybór ko­
misy i kontrolującej; 6) ewenk. Interpelacje. W ra­
zie brakt. kom^leim odbę n ie  się o pół gi i ny 
późnie; ponowne walne zgromadzenie, bez względu 
na Ilość zebranych członków Drukowane sprawo­
zdanie 1 karty legitym acyjne na walno zgromadze­
nie rozsyła Towarzystwo swym członkom pbcztą.
Ktoby z esob uprawnionych sprawozdania ląji kar­
ty . legitym acyjnej nie otrzymał ’ najpóźniej do 
czwartku, zechce się ogłosić po nie w kancelaryi 
Towarze stwa.

W Tow. technicznem we wtorek 12 b. m., .
godzinie 7 wieczór prof. B u jw id  wygłosi odczyt 
na temat: „Badanie aanieczyszczeń wouv r/iślanej 
na przestrzeni 200 km. poniżej Krakowa". Gość 6 
mile widziani,

W Staryn . T e a trz e  odbył się wczoraj wieczór
.flye-o-elock" „na głodne dzieci". Program był bar­

dzo zajmująco okraszony katiretem, przedstawie­
niem amatorskiem i innemi atrakcjam i. Panie ko­
mitetowe miały raocpiacy, a  s e k u n d o w a ł Im dzie - 
nie p Ju'ian G ruab.rg . Foyer udekorowam. bardzo 
pięknie, wzniesiono tam kiosk z napój**!]), który 
u rz ą d z iła  bezinteresownie znana firma p. Spei 

nga. 1 ,
Z 8j|j sądowej. (Nałogowa kradzież. —  O zbrod­

nię zabójstwa.) Sobotnia rozprawa przeciwko An­
nie Bętkowskiej, oskarżonej o zbrodnię nałogowej 
kradzieży, zakończyła się zasądzeniem obwinionej 
na 5 lat ciężkiego więz:en!a.

Dzisiaj rozpoczęła się przed krakowsuą ławą 
przysięgłych rozprawa przecivvko 31-letniemu wy­
robnikowi z Witkowie Jacentemn Gaźdz!e, oskair- 
żonomu o zbrodnię zaDÓjstwn. Obwiniony w oitce 
aderzjł swego Bąsłada, Jakćba Zielińskiego, kijem 
w głowę, wBkntek czego pękła ma czaszka Zieliń­
ski zmarł na drogi dzień. Wyrok zapadnie po po­
łudniu. .

Z&piaki policyjne. Gospodarz gruntowy, p. Zbro­
ja z Bronowie, wyorai onegdaj na swojem poiJ 
26 sztuk rozmaitej materyi. Widocznie złodzieje 
wyrzucili te materye z pociągu towarowego, p 
wspólnicy zakopali je na polach bronowict ih.

Do-trafiki Banmingera przy ulicy Grodzkiej 1 
10, włamali się dzisiejszej nocy nieznani sprawcy 
i Łabrall większą ilość tytoniu, cygar, maren pocz­
towych i t  d.

Aresztowanie bankiera warszawskiego. Ł Eer- 
lina donoszą: Bankier warszawski B. Rawickl, który) 
zbiegł niedawno, zawiesiwszy wypłaty, został tutaj- 
ujęty. Będzie on niebawem wydany władzom roJ 
sy jakim.

.Iczczenie rewolucyl marcowej. Z Wiednia to* 
iegrafują: Wczoraj, jako w niedzielę najbliższą dbis 
13 marca urządzili wiedeńscy robotnicy, na wl1 dęb­
skim centralnym cmentarzu manifestację nad grubeią 
poległych w marcu, przy licznym udziale. Przemówię* 
nie wygłosił p o s e ł S c h u b m e y e i. Przemawiali nastę* 

lio Praszek im ie n ie m  czesnieh centralistycznych 
ic y a ln y c b  ńemokratów, Imieniem polskich «ooy< 

alnyoh demokraiór Kanner, imieniem ruskich Anto* 
nlcz. Obchód ukończył się defiladą robota łów 
przed grobem. Nie jrzyszlo do żadnego wypadku.

Tragiczny powrot z wojny. Jnsbrucker Ntch- 
richten" donoszą o następującym wstrząsającym 
wypadku,' który miał miejsce w pewnej włoskie! 
wt*1 w pobliżu granicy tyrolskiej. Z wojny tripoli* 
tańskiej przybył tam żomierz, którego matka, wdowa 
powitała naturalnie z nieopisaną radością. Żołnierz 
był otnlony w płaszcz, któiego przez długą chwilę 
ule zdejmował. Wreszcie poprosił matkę, aby go 
zdjęła. Kiedy żołnierz staną> bez płaszcza, matka 
jak gdyby osłupiała. Jedyuak jej ukochany i pod­
pora starości, stał przed nią bez o .u rąk obciętych 
wvsoko Drzy ramionach. Widok tbu podziałał ns 
bledną staruszkę tak, że doz jęKu usanęla się na 
ziemię I po chwili skonałn.

Hojny zapis. Inżynier rosyjski Protopopow, jako 
dawny członek związku stuueneuiego w F idelber- 
gn „ńhsno-Palatia", zapisał tescamenleii ' ^mn 
związkowi cały swój majątek w kwocie 250.090 
rubli.

Długi księżnej Ludwiki belgijskie,. Rraulrn.
Stefania Lonyai w niosła  do Bąiu w Paryża prośbę, 
o rozciągnięcia nad jej siostrą Lulwis* belgijską 
kurateli sądowej.

Z krain.
Zjazd stronnictwa ś. p. ks. Stoiatowsklegr.

Jak donosi „Tygodnik Chrzanowski", 17 b. m. od­
będzie się w Chrzanowie ogólne zgromadzenie przed­
stawicieli stronnictwa ś. p. ks. Stanisława Scoja- 
łowskiego. Zgromadzeniu tomu, ua którem uroją być 
powzięte uchwały, dotyczące reorganizacji stron­
nictwa, przewodniczyć Dędzto poseł parlamenuai ny 
Z a m o r s k i .

Z r ? r li  i
* Aatoni K i e s  t l i ł ,  emery towary pułkownik 13i 

pułku piechoty, umarł we Lwowie 7 b. m.
S. p. Antoni Klestill urodził się w 1822 roku, 

Poświęciwszy się karyeize wojskowej, jaku oficer 
austryacki odbył kilka kampanlj wojennych, po­
czem mianowany został, jeszcze za dawnej organl- 
zaoji wojskowej, pułkownikiem 1 komendantem ra* 
zerwy 13 pułku piechoty w Krakowie. Z tycp 
czasów znany J<*st dobrze w na3zem mieście ś. p» 
Klestill, który, mimo .swego niemieckiego nazwŁ* 
ska, pył Poiukiem 1 za Polaka się uważał. W  o Dej. 
ściu z żołnierzami krakowskiego pułku ludzki I 
wyrozumiały, powszechnie był lublaoy I szanowanym
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Utrzymywał też w Krakowie liczne Bto&unkl towa- 
rryskie di polskich rterach.

Przed laty 80 blisko przeszedł na emeryturę 1 
i od tego czasu stale osiadł we Lwowie. Ds len­
nik! lwowskie poświęcają mn gorące wspomnienia 

•pośmiertne.
Ks. Antoni L ę t k o w s k l ,  proboszcz w Krościen­

ka nad Dunajcem, wicedziekan łącki, oby w nel ho­
norowy Żabna 1 Krościenka, urodzony w Zakliczy­
nie w lt)52 toku , zaopatrzony śś. Sakramentami, 
zmarł 8 marca b. r. Pogrzeb odbył - się w Kro­
ścienku.

i Mianowania I przeniesienia. Rada szkoda kra­
jowa zamianowała Józefę Swobodównę nanczyce ą 
kierującą szkoły 4-klasowej żeńskJ .̂' nr _ '
na Krowodrzy w Krakowie, Klarę Knc n ę

ezanej z wydziałową lme Ko J rakowie E,8ika

K S Ł S T 3 S ? ' * *  ■ * *  -  r t Trzędną posadę do &  lm. ces. Fr. Józefa, a Jo- 
neao BIrnb »uma ze szkoły lm. ces. Fr. Józefa do 

Scholastyki;' zamianowała nauczycielami nauczy­
cielkami J. Wojtowicza w Drohobyczu, J. Aftarczu- 
ta w Sniatynle, J. Stankiewicza w Ski>łacie, M.
Domaszewską, K. PawUkównę 1 J. Sokołowską w 
Rzeszowie, G. Ozubatównę w Iwankowie, -  udo­
wą w Perechińjku; S. Uzarnowską w Besku; Bau- 
e i j  cielami kierującymi szkół 2-kiaBowych: Hryńkie- 
wicza w Stechnikowcaeh, M. Panka w Lanowicach,
J. Jurasa w Mętkowie; nauczycielkami szkół 2-kla- 
sow ych: J. Boberówne w  Kudryńcacb, A Hlibowi- 
eką w Ozernilswle, H. Panhową w Lanow cach, 
Dąorowską w  W iązow ej; aa_czyc!elami 1 nau.zy- 
delkam i . siół 1-klasowycb: W . CJhromowską w  Pro- 
kurawie, A . Elałego w Seredyńcaeh, M. Garbiaka 
w  W oli mazowieckiej, A . Oleśnlewlcza w  M oc--, 
naczce wyżnej, G. Buczyńskiego w  Uzlule, D. H »- 
łaburdę w  W ołkowcach ad Dzwlnegród, E. Luiiry- 
kównę w  W ołczy  dolnej, F. Krupską w Prełukaeb. 
Raaa szkoma przeniosła J. Rzeszut.kową a T rze ­
bini do Jelenia, L . Salzmanówną . .taręża uu t V  
łogór, H. K wasn'cką a My słowa do Krechowu 
E. Proszow-jrą a W oli przomykowsaiej do W- - 
Rudy, K. HusaKowską a Łodymy do Kon. an 
i H .ikówne a Prowall do Doro zowa wieli lego, 

J.- Pera .  pochów ki do Karni w.c. B . W i l e c ­
kiego z Horouuley do Hleszczawy, M. K -chbau 

mównę a Bordulan do W ysocka.

N? Dar Grunwaldzki w Adminisfracyl „Nowej 
Kefoxmy“ złożyło Towarzystwo zaliczkowe w Dą­
browie K  153*83 (ostatnią rutę).

Wsparcia dla ślepych. Magistrat m. Kri  ̂ ra jzpisue; 
konkur" na wsparcie dia ślepych (124 K) s fundacy 
Kosvitzky’ego. Termin podań do 20 D. m. do Wydziału 
krajowego na ręce prezyiljnta m. Krakowa.

Składki. Na Dom poliki w Bieliku złożyło Koło T. S. 
L. w Dąbrowie 20 K.

Na saki ad w Pawlikowloaoh złożyć Aleksander jaehi- 
mowicz 10 K, \amlast wieńoa u l trumnę ś. p  Felicja­
na W olfa.

Dla Tow. azkoł" Indowej n- szkol, kresowe złożyło 
grono gości kawiarni teatralnej 11 ii 20 h.

Dla Tow. dcfco/y indowej złożyło Towarzystwo zali 
ezkewe w Dąbrowie 50 K (datek uohwaiony przez wa 
no zgromadzenie,)

Z kalendarza. W  <  “ “ ‘ f  °™*n:
tyna w. 1 dofro.i. W.*, W6 wtorek 
rzt w  rwdlt.; z o Brodę 18 marca: Katarzyny Bonon

* ^Wzctód^sloóoa dnia 11 ' i%< as o goddnie 8 m. 04 
jaobód "  godzinie 5 min. 37: dłuerośd dnie godzin 11 
min. 83,

l  krakowskiego obserwaioryum. Dula 10 marca ter­
mometr doszedł od ą  8*6 do 6*8 Cola., — oarometr 
opadał.

Dnie 11 marca o godz Je 7 raao stan iiaroi retro 
,743*1 ram,, termometru 2*2 Cel,; wiatr wschodnio-półno- 
eno-wsohodni.

... kopano. (Tel. Związku turystycznego.)
Ciefłota najwyżsi., j -  2*8, najniższa — 1*6 . Clsnie- 

nle powietrza 688. Kierunek wiatru wschodni. Suiug 
leżący lekki, Prognoza: stopniowe wypoga tanie i . 
Repertuar teatru mlajskiego Im. Słowackiego 

w Krakowie.* . . - v -
W  poniedziałek) .Rok 1612*.

- torek* „Rok 1Ł12*. * *
9 środę: .Rok 1812“ .
We ozwaitek) ,R oz  1812“ . 

uniwersytet ludowy im. Adama Mickiewicza 
w  K rak ow ie , S ze w sk a  16.

W pc nlodzlulekt P. M iohzł Frąckiewicz: „Józef Ign. 
Kraszewski*. (III wykład.)

W e —torek: Dr Władysław Polińskl: .Stosi nok świa­
ta -  lerięoegu lo otoozenia". (8 wykłady ilustr. obraus

: £  F.azlmleri Czapiński: „Fiank W odt- 
ktod“ . (1 wykład.)

K n u i & a  i w j w l w e

L .j/A w ,  11 marca. 

Dzierżawa teatru *nlejskl;-o re Lwowie
Pr„*y, mt m. L.rowa rozpisuje konkurs 
wę tesrtru miejskiego na czas od Lpca -®1 
& czerwca 1918 r. Termin wnoszenia p idea up.y- 
wa z dniem 30 czerwca b r. Bliższe warunki w
dziale Inseratowym.

Z teatru miejskieuo. W ystawiony poraź pi©rw- 
szy nowy dramat Przybyszewskiego „Topiel zy­
ska i sobie gorące uznanie wytrawnej lwowf.kie^p 
biiczności premierowej. Twórca „Złotego Kuna o- 

ł sobie i tym razem te n a l z dziedziny etyki 
społecznej, dając wstrząsający obraz walki ludzi 
przeciętnych a wyrafinowanym łotrem we fra u.

Dramat odegrano doskonale. Zwłaszcza w  g łó­
wnych rolach pp. Bea arzewska, Trap-zo, C -uiis- 
llńbkl, Fritschc (Skalski) wy wiązań » i ; doskonale z 
zadania. Dzięki niezwykłej sile utworu 1 doskona- 
łemn wykonaniu, „T op ie l“ ma widoki powcdzcma
na scenie lwowskiej. kr*

Ijcluczka lichwiarzt. Onegdaj odebrał sobie 
życie na Zniesieniu pod Lwowem aptekarz A d o lf  
Biuunstein, który w listach podał jako powód roz- 
p a c z liw e g o  kroku opłakane Btosunki finansowe. I oto 
Obecnie okazało się, że samobójstwo ta pozostaje 
w związku z ucieczką Abrahama Eechte, znanego 
lichwiarza z czarnej giełdy. Hechł trudnił s ę es on-
towaniem weksli w fozmaitych Prz®^a laterosy 
bankach lwowskiąbj I mt iał robió n'J«te 
k*edy mówiono o jogo krociowy a  maj - .
powinę a mi lę »oga, bo oto pewnego 
otrzymał wezwanie do. Będziego śledczego za „ra- 
towanie* pewnej upadłej firmy. Hecht bowiem, me 
p -rdzająoy żalneml nteresLmi, zgłosił się jako 
wierzyciel pewnej upadłej firmy? ch< . aż firma ta 
nie była m . dlażną ani halerza, nni poszkodowani 
wierz’ cielo zrobili donieslonle do p,-kuratoryl, a 
L c l ' uciekł. Ofiar:, jeyo padło kilkanaście osób, 
którym zeskontował weksle, a pieniędzy nie odda. 
J, iną z tych ofiar był Braaust.m. -a  Becbtem

narazi! także rozmaito (ustytucye bankowe prze- 
mjsłowe na wielkie straty; tak n. p. flrm̂  Wygna- 
.iec 1 Sp. na 60.000 kor., dom bankowy Jonasza 

np 5000 kor., p. Klarfelda na 20 00C kor. fotąd 
znana suma jego malwersacyj przenosi 100.000 kor.

Z polltecnniki. Rektorat ogłasza konkurs na 
asyLtenta przy katedrze maszjnoznawBtw». Poda
nia do I  maja.

Repertoar teatru miejskiega we Lwowie.
We rtorek: „Noc w Weuecyi“.
We środę: „Iiydyon“.

oieiKi stnik w )to u v.
(TeJegrdmy „ftowej Reformy" i  «L 11 maroa.)

StrefA r;glflw»r w Ntenioiflcn. -
3eriin. Biuro W oifa donosi z E  s s e n aad 

rzeką Ruhr. Z  porodu  uchwały koniereucyi 
delegatów trójzwiązku (Zobacz pierwszą stroną 
dziennika. Przyo. red.) donoszą:

Strajk Jest. postanowiony. Ńa zęrotnadzenni, 
odbytem wczoraj w Herna . 600 delegatów 
związków górniczych, socyalistycznegc, polskie­
go i Hirsz Dnnckei 507 przeciw 74 oświadczy* 

sią za natycbnlaniowem wstrzymaeiem 
pracy. *

Dorimund. Udzia! górników z szyoć"» tnt«,- 
szego okręgu wąglow go w strajku b y ł  d z i ś  
r a n o  d o ś ć  s i l n y .  Z ogólnej liczby górników 
5.900 udało sią do pracy tylko 2.000, W  okf 
gu b o c h u m s k i m  udział górników w strijsu  
jest z n a c z n i e  s ł a b s z y .  Z  8100 górników, 
pracuje 6.700.

W okrągn F s s e n  połowa górników pracuje, 
w w i e l u  s z y b a c h  p o j a w i l i  s i ą  w s z y ­
s c y  g ó r n i c y  b e z  w y j ą t k u .

Według dotychczasowych wiadomości, we 
wszystkich okręgach węglowych p a n u j e  s p o ­
k ó j .  - . •

Czy strajk się rozszerzy, na razie nie wiac - 
mo —  w każdym razie uważają za pewne, że 
s t r a j k  t e n  n i e  b ę d z i e  p o w s z e c h n y m .

Buch sirafccir; w CieoBach.
Gniewin.' W czoraj odbyło się tu niezwykle 

mrzliwe z g r o m a d z e n i e  g ó r n  k (   ̂z Pół­
n o c n o - z a c h o d n i c h  C z e c h .  Żadnej jednak 
uchwały nie powzięto, z powodu burzliwych 
starć między czeskimi socyalistami autonomicz­
nymi i centralistycznymi a narodoworsocyataymi, 
ponieważ górnicy narodowo-socyalni '«iśriadczyli 
się p r z e c i w  s t r a j k o w i, a za podjęciem dal­
szych rokowań. —  Zgromadzenie zakończyło się 
b e z  r e z u l t a t u ,  nie powzięto nawet uchwały 
o wyrażenie sympatyi górnikom angielskim.

Chabarnvice. Tuta' w B u c h c o v i e  i r  
L e d y i c a c h  odbyły ^  wczoraj zgromadi n a  
górnicze, nu których uchwalono w y azić górni­
kom angielskim sympatyę, wysłać lm subfren- 
cye z funduszu strajkowego i rozpocząć z wła­
ścicielami kopalń partraktacye o p o d w y ż s z e ­
n i e  p ł a c  g ó r n i k ó w .

2 *

; K u m a , i  i  leiegn lia ii' -

o i n t o f f l o r t i  M o r a f
i 11 marca.

BUrisbl wobecr Se{mtf buAoiackiegc.
Wiedeń. W spólny minister skarbu B i l i ń s k i  

wydał wczoraj w  hotelu Uathera śniadanie dla 
« inków prezjayum Sejmu bośniackiego i bo­
śniackiej Rady krajowej.

Sira|s abademicb:.
Wiedeń. Studenci chemii w tr.tejszym uniwer­

sytecie urządzają t r z y d n i o w y  s t r a j k  dla 
zaprotestowania przeciw niedostatecznemu po­
mieszczeniu instytutu chem.c^nego. Do tego 
strajku przyłączą Bię prawdopodobnie w s z y ­
s c y  m e d y c y .  Profesorowie, sympatyzują z tym 
strajkiem, uznając również, że  instytut chemi­
czny jest ile  pomieszczony.

Elowia cakoftl paryski*;.
Paryż. W czoraj po południu odbyła się r e ­

w ia  w o j s k  p a r y s k i e j  z a ł o g i  w o j s k o ­
w e j  w obecności prezydenta Falhóresa i mini­
strów. Podczas rewii nad polem ćw:czeń uno­
siło się 10 aeroplanów i d ra  balony do stero­
wania. Publiczność zgotowała Fallióres’owi i 
ministrom owacyę.

Usnn^cke patryarcuy.
Konstantynopol. Patryarcha orm:ansko-katol. 

P o r t i a n , którego usunięcia domagała się 
większość wyznawców jego kościoła, został 
ucbwałą rady ministeryalnej z tej godności u s u ­
n i ę t y .  -  ^

Fruyrląifai uAx.azLaji>
Pekin. Przy ustanowieniu Juanszikaja prowi­

zorycznym prezydentem, byli obecni także dele 
gaci armii i lloty, oraz kół handlowych. Po- 
se^twa nie były reprezentowane. Juanszikaj w  
mundurze wojskowym odczytał następujące 
oświadczenie:

„Po utworzeniu republiki rależy dokonać 
wieln dzieł. Będę usilnie się stara! o popieranie 
rozwoju lepubliki, o usunięcie niekorzyści mc 
narchii aDsoiutnej, przestrzegać będę przepisów 
konscytacyi, i pracować dla dobra kraju. Będę 
się nadto starał o połączenie pięeir różnych ras, 
tworzących naród chiński. Gdy zgromadzenie 
zamianuje stałego prezydenta, ja ustąpię- Przy­
sięgam to przed republiką chińską*.

' • ' • w ,■**
Z Galicyjskiej Fabryki Fiói stalowŷ  

w Husiatyrie
O atrz~  L e n ie  I N ł liczne zapytsuis Wielce 

nowiej Publiczności odpowiadamy tą atog^, ie  pld* 
ra i  aapisairi: Wawel, Sieniiowicz, Kościuszko, jn4 
ko teł z Simeml napisami patryocyczneml, nie poe 
ohoaza *. naszej fabryki, leca są wyrobem angranis 
cznjm, przeważnie pruskim. Pióra naszego wyrobu 
z** opatrzone są w znak ochronny „Kurona* 1 mają| 
napis „Galicyjska fabryka plót stalowych Lwów — 
Hn8iaiyn“. Prosimy więo urrzcjmle żądać wszędzi 
piór z powyższym napisem l znakiem korony.

Z szacunkiem ‘
E u n z ą d  f a b r y k i  w  R u s i a l j n l e ^

P c d z ie k o tf.
-o—

J B .  Q a b F y 6 l H ^ t . Kl>zr  l o f o r y  
l i p a b ó w .  Wynajmuje i sprzedaje pierw- 
SMirzędayeh fabryk fortepiany, pianin , h riuO* 
nia i piano, za gotówkę mb na spłaty nawet 
dwuaziestuuiieoięczne. Instrumeaty używane od 
cen najniższych.

D ział tf-ionomiiczny.
* „Teo“, wszeohsłowlańnkl przegląd technl- 

jzny sacaął wychodzić w Prauzo co miesiąc, w 
(ęiykachi ezeucim, poi urn, rosyjskim 1 aerbsko- 
Bhorwaoklm jednoc iulo. Pismo to zajmuje Bię 
wszelkleml kweatjam l, dotyesą, erol przomv»iu tecb- 
ebnicznego 1 budownictwa amleszuz wiadomości 
hanalowe 1 * dziedziny t«chnikl, zwracając Bzoae- 
cóm ą uwagę na przemysł w ^rojach słowiańskich. 
E o r y  ten mljsięoznlk wycnodzl poa kierunkiem 

i jrwszorzedajoh fachowców słowiańskich 1 .tanie 
ale niewątpliwie ważnym czynnikiem literackim dia 
nozwoju "-zem ysła i handlu w  krajpch słcwlanskict 
Nnm y  okazowe wysyła udministracya „T e o “ 
Praga V  Josefowska ul. 56.

teny ziemiopłodów i ważniejszych arłykułoją żywności. 
Kraków, 8  marca.

l . t  . ) ł  „a lou kllogr.i PL»3nioa birła ( raga gatun­
ków I 77/80) a 22-80 do 23-70; irto  ki .iowe 
g tunkowa 71/7i.' „d 19-40 do 20*80 ; J.yto weglors. ie 
od — *—  do — •— j jęozmieA b.-owamy ou —*—  (i o —*— ■- 
jęczm eń na krupy od 18*40 do 20*--; jęozmień na pa­
szę od — *—  ao —*— ; owies io  siewa (* opłatą akcy­
zową) od — do — ; owies na paszę od 19*P'> do 
80*80; proso oć —*— lo — ; kakarulia od i 6*80 do 
Ab-20; tatarka od r r — do 18-JO; grocą 18-50 o 32-— ; 
lasola od 26*—  do 41 — ; soi z| -ioa od 48*— do 62*— : 
.  _ od 2*.-— do 26*- siano zwyozaiuo od 8*—  do 
10’—* i konioEjna pastewna od 11^— do 12*— * iłoma od 
t . _  Ar, 6*—* rzepak zluio-y 29-50 do. ai-60; kminek 
Laiowy od 88*— (10 72*— ; h mn a boieaden _, o d   -

koniny aa nasienna biała od - O  -  do - ~ 0 * - ; tymotk.

S S Ś  ■ s s i r  S R  T  :% ■ :

Dym hw ś u f f M i ! .
(Tefegramy „Nowej Reform) z d. 11 marca)

Berlin. „YoJsiscLe Zeitungr4* utrzymuje swoją 
wiadomość o d y m i s y i  m a n i s t r a  w o j n y  
g e n e r a ł a  A u f f e n  ' erg*a i przyfaczs nastę­
pujące ciekawe szczegóły:.

Generał Auueuuóig ptżeiŁozj! cesarzowi oa 
sobotnicm posłuchaniu nowy program wojsko­
wy, w któ-ym oświadczy! się przeciw zaprow?- 
dzoniu dwuletniej służby wojskowej, a polecił 
zatrzymanie trzechletniej służby z podwyższe­
niem kontyngentu rekruta. Ponadto domagał się 
genera1 Auffeuberg, aby uchwałę deiege.cy 
. Rady ministrów, pedług której kradj :y woj­
skowe mają w najbliższych pięciu latach wyno- 
ąjć tylko 300 milionów koron, zreasumowano 
i kredyty te znacznie podwyższono.

Generał Auffeuberg twierdził bowiem ic  mi- 
n!strowie, którzy do te. uchwały > Radzie mi­
nistrów ".ię przyczynili: A f re^  ’ ® ^ u ż  
Fteen-Helen ary i Bienerth n ie  s ą W  
w u r z ę d o w a n i u  i że ichwała ta wobec te­
go teraźniejszych ministrów ie o ,owiązuj .

C e s a r z  j e d n a k  t e j  p r o p M J f c y i  n i e  
p r z y j ą ł ,  chociaż Aufłenberg uczynił od g 
zawisłem swoje pokostauił na stanowisku mi 
stra wojny.

rYoss. Ztg“ donosi dalej z J u i a p e s z t u ,  
że obecny minister wojny Aui.enberg, 1 idąc 
komendantem w Sarajew ię, wysłał do Wiednia 
memoryał, w którym wystąpił przeć,./ projektom 
wojskii/ym ówc zesnego mmistr wojny bar. 
3c oenaicha i poiniormował o tera szef- in- 
celaryi wojskowej następcy tronu, pułkownika 
Broscha. Gdy następca tronu spotkai się w 
Tryeście, na uroczystości spuszczenia na mo:;ze 
dreadnoughta „Viribus nnitis", z generałem 
Auffenbergiem. DOW:edział do niego:

Pan jesteś przyszłym ministrem wojny .
Schoenaich musiał - j a k  wiadomo —  nieba- 

wem ustąpić.

f jB u s ic i łJ n a  w ia d o m o ś ć .
Budapeszt. Naprężenie, wywołane przesile­

niem jest o g r o m n e .  W'elką sensacyę ..ywo­
łała tu wiadomość, przyniesiuua przez oółurzę- 
dowy „Poster I-loyd“ donosząch, że minister 
wojny generał A u f f e n b e r g ,  wysiosował b 1 
w r ^n 1905 do cesarza memoryał, w k tó  
j-vm p o l e c a  w k r o c z e n i e  w o j s k  »n- 
s t r y a c k f c b  na W ę g r y ,  celem zł r m a n i a  
o p o  s y c y i  w ę g i e r s k i e j .  „Pester 1 oyć 
oświadcza, że mimo zaprzeczenia, którego się 
spodziewa, w ' a d o m o ś ć  t ę  u t i z y m r j e  w 
o a ł e j p e ł n i .  Tutaj wiadomość tę uważają po­
wszechnie za p r a w d z i w ą .  O;ólnip t^ż żąda­
ją u s u n i ę c i a  m i n - s t r a  A  u f f e-n b org-fc

Wiedeń. Minister woiny generał A u i f e n -  
b e i g  zaprzecza w pi mie „Der ? .orgen w.. 
domości, jakoby poda1 się do dymisyi i nazywa 
j iadomość „Pestei Lloydu“ o memoryale, co do 
wkroczenia na Węgry, n i e p r a w d z i w ą  ^Mi­
mo *0 wiadomość o d y m i s y i  A u f f e n b e *  
ga  nważają za p r a w d z i w ą .

Obecnie już nietylko „Yoss. Ztg.

W  ciężkim smutku po stracie naidrozszegł* 
męża, ojca i dziadku ' - <

i- p. Juilmw KOlO KmCWSkiESS
c. k. em. kuntrclora poczt i teieprafów

wielką poci.i'1 l, • by^o nam zewsząd ok&zywan®’ 
^spótczucie. r ie mogąc iuaczej, na tej orods® 
przynajmniej zasyłamy Wielebnemu ks. kanonią 
kowi proboszczowi Aulinowskiemn, \Yielebnemu 
Duchowieństwu. Kolegom i Przyjaciołom Zmar­
łego, c. i k. wojskowości i korpusom oficerskim 
gronom c. k. urzędników tatejszych urzędów ca 
liczny gremialny nd iiał w oddaniu ostatniej po­
sługi, dalej JWmu Prof. Drowi Kadetowi, c. i h. 
starszym lekarzom sztabowym Drom Majewskie­
mu i Michlowi, oraz Drowi fiapapportowi za 
pomoc bezinteresowną lekarską, ofiarowywana 
w ciągu długoletniej cliroby —  7- głębi serer “  
płynące:

» B ó g  z a p ła ć ®  I

R ^ ć i a i k a .

MKr«tle bieguna potudninoiego
Zgodne opinie n a jw y b i t n i e j s z y c h  podróżnił w

stwie: dzają doniosłość- wielkiego czynu B^aida 
A m u n d s e n a .  Dotarcie do biegana poiu^iO 
wego i odkrycie tegoż jest po nad wszel ą 
wątpliwość dokonanym faktem — c0 10r. 
dzają Nansen, Drygalski Shaitleton. Uczeni 
ci podróżnicy przypuszczają jednas że ekspe- 
dycya angielskiego Kapitana S c o t t a  pr!iwdo- 
podoonie dotarła już, albo w najblizsrym cza­
sie dotrze do biegana. B rak wiadonroaci od 
Scotta jest podstawą, uprawniającą do tych na­
dziei.

Amundsen, który nie ma żadnych zasobów 
finansowych, zamierza obecnie przedsięwziąć 
podróż na swoim „F.am ie“ do St. Francisco, 
stamtąd do Austialii i głosić odczyty o swej 
podróży dla -ąr&dtór Ra gOSO*vilĄ eks-
podycyę do bieguna, którą >lanu;e na rok
i9i.3. . . ,,

Rząd n orw esk i w  uznaniu d on iosłości ca k ry - 
cia i zasługi Am nndsona, ma ssamiar w yp łacie  
mu zn aczn ie jszą  dotacyę, a norw esk ie  Tow. g eo - 
graficzne uchwaliło zainieyować dla Amundse­
na składkę na pien.ężry dar honorowy.

(Telegramv „Nowej Rw.anT.y1* J d. 11 marca.)

Sbakletcn o sukcesie AmanAsdna.
Londyn. SłynDy badacz okolic biegnna połu­

dniowego, porucznik Shakleton poddał Ścisłej 
analizie relacye A m n n d s e n a  i przyszedł do 
przekonania, że badacz oorrest i  r z e c z y v ri-

i e  o d k r y ł  b i e g u n  p o i u d n i c w i .  Przy 
tej sposobności zauwaza Sb akie ton, żt Amund­
sen widocznie nie musiał wiedzisó, iż wielki 
płaskowyż podbiegunowy, który o nazwał — 
„wyżyną króla Uakona“„  już Shakieton wzi: ł 
był w  posiadanie, nazywając go „krajem króla 
Edwarda Y II“. - 

Shakieton przyznaje, że Amundsen postępo­
wał metodycznie i starannie, kierując się z 
miejsca, w którem na płaskowyżu zatl nął był 
flagę, jeszcze dalej na południe c  ki a kilome­
trów Badacz angielski Kończy zwoje orzecze­
nie zapewn,o,mem, że dzięki odwadze i rozumo­
wi Amundsena, b i e g u n  p o ł u d n i o w y  z o ­
s t a ł  r z e c z y w i ś c i e  u d k r j  jy .

Nowo Amundsena.
Hobart A m undsen oświadczył w rozmowie, ze 

jest możliwem, i ż  t a k ż e  S c o t t  ( o t a r ł  d o  
bi  g u n a  p o ł u d n i o w e g o .  Kwat ra główna 
Amundsena znajdowała się W oi Jgłości 10 J mil 
od kwatery Scotta, a jogo leże zimowe leżało 
bliżej bieguna południowego, niż leże Scotta*—  
Amundsen, który formalnie jest zasypany gratu 
iacy»jii, pozostaje w H obarl, aż okręt ekspe 
d y cy jn y  „Fram“ opuści port. P rzez  miesiąc bę 
dzie wygłaszać odczyty w Australii, poczen w 
Buenos Aires wsiądzie z powrotem na pokład 
,J’ramu“ i przez cieśninę Behringa i Północne 
Morze Lodowate powróci do Kopeuhegi.

Porłf«?ry, firamki, ery^aay, 
■— cfikodniiik, ;materyę —«

po cenach oryg. fatrycznycE

> ijlp  Idfaas I ^yaewic
Kraków, ulica Szczepańska A. 7, (. p.

Buaaueszt. Dziennik urzędowy ogłasza sank- 
cyę ustawy o t r r k t a c i e  h a n d l o w y m  z 
z C z a r n o g ó r ą .

Eo za*s&lmiqcisi na^&riir
K r a k ó w ,  11 marca

Wybory do podgor&klej Rady miejskiej. Dzi­
siaj odbywają się uzupełniające wybory do pod­
górskiej Racy miejskiej s I Koła. Ogólny komitet 
miejski puplera na radnych: Eageniusza Drożdzi- 
kowBkiego, Szczepana Kaczmarskiego Wiadysiawi 
Libana, Marcina Staszczaka,. Wllhelmr Sperrę, Jo­
zefa Stępien’ a; na zastępców: Jana Blelesia, Sta­
nisława KlimecKiego, Jasóba Pieułę.

Zjednoczona opozycya B taw ia  ua radnych: dra 
Adama Bieleckiego, Eugeniusza lłroidzlkow  kie-ro 
JrezepaDa Kaczmarskiego. Micuala Kurka dra Sa­
lomona Oberlanndera dra Jskara Stahia; _ i za- 
itęp cd w : r.nonn. I .r n i'&rr Józefa Kafka, Antoniego 

Matecznego.
‘ Na 120 uprawnionych do głosowania, oddało do 
południa głosy około południa głosy stu wyborców. 
Głosowanie zamknięto o godzinie 1 po południu, 
poczem rozpoczęło się skrutynium. Wynik będzie 
wiadomy po południa.

Krwawe zajście. Z Kijowa telegrafoją: W  ga­
binecie restauracyi’ ’ „Continental* obywatel ziemski 
Znaezko J a w o r s k l j  zranił wystrzałem z brau- 
ninga ciężko w pierśś pomocnika 'adwokata przys. 
Rapaporta.

Oilkrycle gnazaa roznusly. Wychodząca w 
Łodzi gazeta „P ozró j" donosi:

Stoimy, "aje się, w przndniu ohydnej sprawy 
sądowej. Odnaleziono podoono gniazdo strasznej 
razpusiy, którego ofiarą padło przeszło 40 bardzo 
młoaycb, bo 12-letnicn dziowcząt.

i Mówią, że tej strarznej zbrodni dopuszczało się 
srstematyczn.e kilka zamożnych fabrykantów 1 je­
den doktór.

Oałe miasto poruszone tym wypadkiem. Główni 
sprawcy mają być przytrzymani.

Rewolwery w pomarańczach. Z T y l l i r u  do­
noszą: W  liczbie pak z pomarańczami, wysranych 
z dworca w Batamie do Erywania, znaleziono wiel­
ką partyę rewolwerów 1 1700 nabojów. Wysyłają­
cego tatara uwięziono.

Kościotrup W studni, z  O d e s y  donoszą-. 
W Dainłkn w studni wykryto szkielet kobiety za- 
moidowanej w roku 190G przez jej kochanka, ban­
dytę Mazana który odbywa ciężkie roboty za inne 
zabójśtwoi

WOJA STARA
już Draktyka nauczyła mnie, aby do pielęgno­
wania mej skóry używać t y l k o  l i l i o w e g o  
■ S j d ł a  z k ( n i k l e m  firmy Bergraann et Co, 
Dććin n. !->• (Tetscnen a. E.). Kawałek zą 80_ 
hal. wszedzm a3 R d b j C i i . - £075 2~60

L d M u r y u i t ;  c h e m ic z n e

i l i i  M m  *
piać Szczepański L. 2, Telefon 2059 b 

' wykonują A X A L l Z ł  B ffO C ZtJ.
2540 I 30

alo, jak
donoszą z Pragi, takżo tamtejsze dzie ;mk-i, u y- 
mieniają Bzefa sekcyi w ministerswia wojny 
gi nera „  F i o b a t m a ,  jako następcę Auften 
herga 1 ,

Cesarz przyjął wczoraj na (iłuższern posłucha­
niu Bzefa sztabo generalnego generała *■ 
mnę.

ch

O d pow iedzia łay  redak tor . w yd a w ca . 

M i o ł i a ł  K o n a o l ń s r l c i ,

N A D E S Ł A N E .
Artykuły w oym dziale n ie p och od zą  oć 

radahcyij.

Zapisujmy się ha ckiłunków T . S. L.,
wkładka roczna członka ^wyczajnegi wynosi 
2  k o r t n y t członka wspierającego 12 kor. —  
Członkowie dożywotni płacą jednorazowe 40 k o ­
ron, założyciele j “ duorazowo 200 koron. Liczba 
członków T. S. L . wynosi zaledwie 80.000. —

A k o - M e .
(Telegram y „Nowej Reformy" z d. 11 marca.)

O przejazd przez Dardauele,
Londyn. Utrzymuje się ta wiadomość, że flo­

ta. włoska w  naioliższym czasie przystąpi do 
f o r s o w a n i a  p r z e j u z d u  p r z e z  E s r d a -  
n e l e ,  i ńo  b o m b a r d o w a n i a  wyspy Samos.

Nawa akcyz Sloty włoskie].
Rzym. Przebył ta adrr.irsł Fa.aveili —  jak 

przepuszczają — dla przedłożenia planu nowej 
a k c y i  f l o t y  w ł o s k i e j .

O  z a w ie s z e n ie  L f s h I,
Konałantynonol. A^moasaioiowie: fi-ancaski, 

angielski' i rosyjski, odbyli wczarcj naradę w 
sprawie poczynienia kroków o uzyskanie 14- 
dniowego z a w i e s z e n i a  b r o n i .

ćródło lecznicze zswieraiącb bor i lit nadaje się zna 
komicie przy cierpieniach rerek i pęcherza, przy 
cnie, moczówce cukrowej, płonicy, jaaoteż przy nie- 
Jrytaoh narządów oddechowych i trawieni;',. Gięwne 
gLady w Kjfkowie: J. Wentzel, Konst Wisznie­

wskiego, Następ,, N, Trauma sju

Używane, w zupełnie dobrym etanie się znajdu­
ją c e  Bamochody:

- B e n a m t  8 ELF P-Biedzeniowy,
J e n t i  16/18 HP 4-siedzeniowy,

C o t t e r e a n  12/14 HP 4-siedzeniowy.
Kilka motocykli z boczne®! wózki -■

ma do zoycia

Auto Ceutial Garage „S ta ru, Kraków 
XII (Zwierzyniec) ul. Lelewela L. 3.

' T e l e f o n  1 S O O . 2524 1 5

R óża Nadei 
S a m u e l  M e t z g e r

zaręczeni *
Podgórze. Krakóy.',

E a r s a  ^ l e ^ A i i u z D e .
Wledeft. 11 marca. (Giełda południowa).
MarH 11 -̂80 Kon ta n s j o r .  8! •’ 0. Renti koronowy, 

węgierska 89-70. Al cj*o -ust*, żaki kred. *154-— . Akey. 
węg. sakł. kred. 86e ;5. Altcye Anclobaaku 330-/5. 
„ k y e  'Jeionhanku 625-50. Akcye Eaukyereinu 615-50,. 
kkeye Lanćeibanku £44-25. Akcye kolei państwo-ryoh 
742:— . Loubaidy 137 25. Akcyo rabryki broni 869*— 
Akeye tytoniowe 333*EO. Alpiny 931 76. Rima-Mnranj- 
725-— . .keye pr-^tiogi Tow. e.azLBgo 2826*— . Losi 
tureckie 246*- . Rabie 26a-50. Skoda 747-—. 4 '/, proc 
Listy zawne Banku galio. dla uaudlu 1 przem, — ■— dł

w —
Usposobienie: sookojne.
ierlU , 11 marcu, r » '» :la  poranna.j
Akcye itedysowe 205*60, Tow dyskontów u' 189 -—. ,
Usposobienie: epuJojue. t - >

Cennik Izby handlowej i przemysłowej 
w  Krakowie

z inia 11 marca ltl2,'guuziuS-1 P°?uu,’L?.
I. Waluty: F.anki papierowo płucą s6-25 żądają E3 —■ 

20-to /:_ jk6w ki w złocie 19—  19*JO. Dolary unerykeń 
sine 491*— 493.

II. cist;; z»stawns s 5-pm, Listy za., p cm. Bank. 
hipot, 110*— —, 4 ‘ /rpŁ0. Listy zc it. Banka hio. »a*.Uf 
98-75. 4-pro. Listy zaet Banku bip. 91-75 92 36. 4-/,-pr 
Listy zasliwue Binku krajowego 98-75 99-25 4-prc. Lu 
sty zast. Bahku kraj. 91*50 92- -. 4-p,c. Listy zast. ga’ , 
Tow. kred. ziem. nieo=f. £6*- 9 7 —. 4 pro. L:sty zast. 
gul, Tow, kred, ziem. 4l-Ietnie 96-—  9 7 - - .  4-prc. Li* 
sty zast. gal. Tow, kred. ziem. 56-letnie 91-26 92-85.5 
4\vprc Listy zast. Banku galic. dla handlu i przem.i 
9875 99-75.

ILI. Obligacje l potyczki: 4-pro. Galio, obligacje pro- x 
pinacyjre 98-— 69.— 4-pio. Poryczka kraj. z 1692 r,- 
91'— 92*— . 4-prc. Pożyczka n. Lwowa z 1911 r. 6P*— 
9o*—. 4-pro. Pożyczka m. Krakowa z 1909 roku 90-—. 
91*—. 4 ‘ i,-prc. Ooligacye komunalne Baakp kraj. 98*515 
98-76, 4-pro. ObligŁiyc kolejowe 6c,*25 90*75.

IV. A k cje : Bantu hipot. we Lwowie 700*— >05.— 
Banku Galio, dla handlu i przem w Krak jwie / l f i  -  
45 •—. Akcye kolei Lwów—Czerniowce—Jaasy o50*-' 
653

V. Puoliczne zapisy długu: 4’/ 10-pro. wspólna renta 
pap. £a*50 P3*.~. 47,,,-pro. » spólni łb lU  srebma 92*59 
ea-—. 4-pro. ren*e :orono^ sustr. 89'oO 90-—. 4-pro. 
i ;nti koronni -a węgierska łs! -25 88*75. 4-pro. renta a -  
stryaoka w i,ooie 114-—> 114*50. 4-prc. reuU węgieiska 
w złocii ilć"26 1IO-76

Kursa są notowane bez kuponu bieżącego, który się 
oblicza osobno. ■

Giełda w arszaw ska
Warszawa, L-l marca. ’  r
4-i-ooentowa renta rosyjska Wr '23 premiówta

z 1S64 roku — rh. premiówka z 1&66 tuku ■ 
4‘ „-proo obligacje m. Warszawy 90-60. Ł-ptuc. nozy. 
ezka rosyjska l enusy-  ̂96 —■ rb.; 5-proo. juiyozar H . 
eaiisyi 370*50 ■ icbociie 330*— ; 4i|,-proc. listy ziem­
skie 89 'fó ib , 4-proo. Lsty ziemskie Bi-3:- sb.; o -rr >c* 
listy miasta Warsaawy 93*^0 rb„; 4'(*-proceatow6 listy 
miasta Warsiawy b9’05 rb,; 5 -procentowo Listy łódzki© 
90'8ó rub,; lrsty oiiacta Łudzi 333*—  rub.; akcye Ban­
ku bandL m uodz 432'—  ib.-t akcye Banku aandiowe- 
gc warszawa ig l9f* — rb.; akcye » arszawstiego Ban­
ku nandl. VII eml A 416-25 rb.; 1’ ukrownie 326 ■— rb.; 
dtnachowice ktiB-uO rb ,. Lilpop 132*00 rub; Rcdzk. 
131 75; Rudzki na*'6 .63*50 rb.; Zawiercie 295.— rb.-, 
Żyrardów 270 '-- rb,; Putiłów 60*— ino,; 5*proo. pVotr: 
kowskie 88*uC rb.; 4-proo. -u. WJlna. 87-10 rb.: Baak 
dyskortowy'i9b'— rfc,; Bo-uian-Szwede 3ou*~ rb.* no­
wa renta aubtrjaeka 91*05; Berlin 46*28.

ui&ida zbokbwa.
Judaneszt. 11 marca. —  Targ zbożowy 

□iiiana na kwiecień 11-73 dc 11-74; pszenica na maj 
11-J7 do 1J*68; pt.unica c «  paidziernik 10-90 do 11-91 
Zyt*, na awiedeń 10*2 ; do 10*21; żyro n» październik 
9- 0 do H -li; owiep na .wiecieu 9*86 do 9*97; owiea na 
październik 8'34 do 8*35; kokoradzr na m»j 6-7a da 
6 79, kuknrudza na lipiec 8-63 de 8*69; kuktru^zc na 
sierpień 0*— do O*— ; rzepak na sierpień 15*60 do 15*70, 

Ofert> mierne, ońęó kupna mierna, #sposoDienie apc- 
koine; demcz

a.r
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M & S 4  4  
M a i ' 5 3  

M a ls  M o n o p o l
f a b r y k a  t u t e k  j . Majewjki i m  h b i p m “
2090 5 10  * p s i e s a  s w o  m i t y  w i n

x  b ib u ła 1
eg!nslr*ej

„weFgje
cam busft"

sp#ieiące
a s  b s z  
pcpiołu

tfeu it 4  \
&B&1t  5 . 3  

Z en it M o n o p o l

W ^ n a f i 3 i %  p o k ó j
przy inteligentnej rodzinie. Zgłoszenia tyl.ro 
listowne przyjmuje Adm..N.Reformy“ pod 255" 

2527 _ 5

Stróżów
u i nowo wybudowanego domn potrzeb® zaraz 
Zgłoszenia: Ehrlich, Podgórze, Trzeciego Maja 

—  3621 J 3

Aswient yaira.
dobrze polecony poszukuje posady ,,Po8J**iP 
poste restante H aitd  sin 2519 1 3

P r i n n i ł  władająca biegle językiem 
**M 1 mm t a. polski! i niemieckir’ w sło* 

wie i piśmie, szuka posady kasyerM z kaucyą. 
Zgłoszenia I.stowne pod I. 8. przyjmuj* Admi­
nistracja „Nowej rtetormy**. ’ 2628 1 3

P r a k t y k a n t a
ha naukę techniki dentystycznej przyj- 
iiiie Zakład dentystyczny Dra W. Wer- 
nikowskiego, Ryuek 6. ' 2525 i  3

P i e l ę g n i a r k a
i  bardzo dobremi świadectwami, poleca 
5ię na doby i dłuższy czas. Diica Flo 
ryańska ld w oficynie 2626 i 4

R z ą tie a
i  długoletnią praktyką w większych 
najątkach, katolik, żonaty, w wieku 
lat 40, poszukuje od 1 kwietnia b r. 
odpowiedniej posady. Zgłoszenia przyj­
muj* księgarnia „Stella" w Cieszynie 
pod M, M. 2512 i  3

Adwokat Dr Oberlaender
w Jaśle

poszukuje r u t y n o w a n e g o  k o n -  
c y u ie n t a  z prawem substytucyi. Po­

ssana natychmiast do objęcia. ' 2531 i  3

M io istniejący
flo orze ri zwinięty, między fabrykami leżący 
mtęroR korzenny w Białej przy ulicy Kolejowy- 
iĄst zajor a, wv|£jęcia Wiadomość-.,T, ^( i,lL)j 

Biaibj. 2520 1 8tera snleozamia

IM .ul
£ lałem urządzeniem, oraz połączony ze sprze­
dażą nafty, zaraz do sprzedania. Wiadomość 
w tym sklepie, ul. Szpitalna 21. 1904 8 10

Do wynajęcia
od 1 kwietnia 1912 przy ul Senackiej 
10 (róg ul. Grodzkiej 44) mieszkanie, 
złożone z 4 lub 5 pokoi frnntow \  ku­
chni, pokoju fila służby, łazienki /  przed­
pokoju. z elektryką. Wiadomość u do­
zorcy doniQ, Grodzka 42 2291 4 9

H M  BsrlitZD.
Języka francuskiego udziela F oger de 
Brucińre, były prof. szkół Berlitzs 
z  tiyplomim Uniwersytetu paryskiego. 
U l ic a  K a r m e l i c k a  9 ,  p a r t e r .

• 2443 5 12

O s o b a
tyL-edmin ‘deku. z dobrej rodziny, poszukuje 
miejsca jako tpwarzyszk i do zarządu domu, 
ab do wyjazdu; za skromne o1 wynagrodzeniem 

Zgłoszeni- rod M V A. poste i-est. Kraka- 
  - - 2398 2 2 - -------

Fortepian
krótki, w dobrym stanie uprzedam za 300 Kor., 
Kraków, ul. św. Jani 28. Handel mebli. 2316 6 6

D o  s p r z e d a n i a
i leryhański karabin Tepetyerowy Colta i rogi 

alleafe w czaszce, duże. Kraków, ul. św. Jena
28 parter, handel mebli. 2367 5 5

LSiitfttłti, M ; t
i  pólkryte pow ozy , używane, w do­
brym stanie, tudzież 2 pary szo tó w  
używanych, w dobrym stanie, tanio do 
n a b y c ia  w pracowni powozów St. B o­
cheńsk iego w N<mym Sączu.

20sr 3 O

Po najwyższych cenacli,,̂ i
ubrania męskie itp. M. SchwaTC, Kraków,
ul. Estery 11. Kartka wy starczy. 1959 6 20

PodrĆźnydT 
l  zastępców

do odwiedzania prywatnych odbiorców 
poszukuje Alired Sauer fabryka bieli­
my, Ćerveny Kostelec. 2553 1 6

Filipowa, akuszerka
mieszka przy ul. Słowiańskiej 2, parter

3523 1 S

Ar tor.T t o p i
w oku praktyki, poszukuje posady Zgło­
szenia Ludwik **Jss, Nowy łą c z . 2400 b 3

K f o w a  2 i £ 3 £ j 3 a a  ..
"zy"ia rękawiczek, najnowszego systemu, 

jesj do sprzedania w skleme pod firmą F. Ln- 
Dański, o., św. Anny 2. Nabywczyni może tam 
mieć State zatrudnienie 2302 3 3 1

P olańczyk , e długole- 
■ f l  U S l l l a l G i  tnią praktyką i dobremi 
świadectwami, obecnie n» posadzie, pusznkuje 
od 1 kwietnia lo i2  lub później innej posady. 
Zgłoszeniu poc **” O gulsta po;te restante Na- 
k e ! a /N e u e  (Księstwo P*zn.). - - 2408 2 3

Absolwent Akademii handlowej
poszukuje bezpłatnej praktyki w jakiejkolwiek 
instytucji fiffanso wej w Krakowi Zgłoszenia 
rodS  W.Kraków, Henar .o wiezs.4 l ip .  2410 & 3

' ompotowycb, sprzedrję po 48 hal. za kilogiam. 
B ron  r , ] .oryan sK a 57 , tuż przy bramie 
Floryanjkiej. 2420 3 3

4  p o d o j e
z przedp., łazienką, ośw. elektr. i  gaz. 
ul. Smoleńsk (róg nl. Swoboda) 1. 26, 
do wynajęcia od 1 kwietnia. 2427 3 3

Praktykant
z drngą gimnazyalną lub wydziałową, 
potrzebny do składy farb, lakierów, per­
fum i mydeł firmy Fiałek i Turok, 
Kraków, Karmelicka 6. 2425 2 a t

Z d & l i a a  k r & w s @ m
poszukuje zajęcia w pry wutąych domach Zgło­
szenia A. R. 2 poste rest. Kraków. 2456 2 fi

Obiady konkurencyjne
z 3 deń po i  koronie. — Ulica Dłn 4a. 1 21, 
II piętro, drzwi na prawe. 1949 4 lii

l i n a  M
potrzebna -§# 1 marca do magazynu 
korfekcyi damśkisj l&e.OS,* Ćrehów* 
sk iego, Plac Maryacki. 19465 2 3

z praktyką w składzie papieru, otrzyma 
miejsce do prowadzenia filii za kaucyą 
do 500 K. Zgłoszenia pod firmę Józef 
Nowak, księgarnia i skład papieru, 
Orłowa (Śląsk austr.). ?loo 2 3

D z i e r ż a w y
300 — 600 murgow chętnie z gorzelnią, *ylKo 
w dobrej ziem*, z dobremi budynkami zaiaz 
lub później poszukują czesk* agronom. Zgło­
szenia od zarządów dworskich proszę przesyłać 
pod s-dresem. ~ 2492 2 3

Nepustil, Prikazy u Olomouee, Morawa.

D r a b a n
któryby zechciał wejść w spółkę otwo­
rzenia drukarni na Śląsku austr., ze­
chce się zgłosić pod Lrmę: J óze l No* 
wak, księgarnia i wyrób towar a#  pa_ 
pierowycl. C rlrw s ( ś ' . ^  austr.).

Sfi* 2 3 ;

poleca najnowsze wydania:
koron

Hugo rf. Człow iek k łiiech u . Powieść. Przetłomaczył z francu- 
skiego F. Faleński. 3 tomy w jednym z 18 ilustracjami . .

Miclbmcz A. Grażyna. Bib] Uniw lud. N. 167 .....................
Sienkiewicz E  Z pais^ fciika  poznańskiego nauczyciela. No­

wela. Bibl. Uniw. lud N. 54 . .............................................
Teresa Jad,ńga Stracony. ; Powieść obyczajowa dla młodzieży

'7 7 ilustracyami : . . . ! ............................................   . . . .  2 60
i l ł o  n a b y c i a  w e  \vs2y . , t k i i l i  k s i ę g a r n i a c h .  2321 2 3 

“ " “ •“ ł U i i m

4 — 
-2 6

-•20'

B a c z n o ś ć ! ! 1 %

' j A / y ^ a w * 1 :
nieustająca ńfl^rskicli d y  jedwabników, makat eto.
etc. w sieni i podwórzu domu Uy^tek g łó w n y  L. 13

f ir m y  2000 8 9

P i *  N I c ó  1  S k a ,  Simkow, R y n e k  gł.
cały dzień otwarta, każdemu przystępna, zwiedzanie bezpłatne.

dnia P b. m. pewną kwotę. — Do odebrania: 
ul. Krowoderska 31, I p.ętro, na prawo. 2544

^ o s z u k i w a n a  p a r n a
do biura technicznego, pożądana stenogr. pols. 
i jęz. niem. Zgłoszenia listowne z podaniem 
dotychczasowego zajęcia i warunków pod R. Z. 24 
przyjmuje Adm. „K  Reformy1 • 2498 2 3

P a n n a
ęizr. r, pięknem pismem, znająca uuchalte.ye, 
po.zuku, ! posady biurowej. 5. 80 posti re­
stante K ra k ów . - - 2-ier 2 2

3 5 0 . 0 0 0  k o r o n
de ulokowania na drugą hipotekę, częściowo, w 
Krakowa 1 ;b w Podgórzu, również na Zwie­
rzyńcu i w Dębnikach. Szczegółowe zgłuszenia 
z p idan|nm realności przyjmuje do 30 marca 
pod znal iem ,.Bardzo korzystna lokacya11 poste 
rest. Kraźów, za okaz. kwitu ins. 2460 2 3

Fcśzukujs się
mięszkania z 8—12 poko: systemu ko­
rytarzowego, od 1 października ewen 
tuaiuie 1 lipca i912. Zgłoszenia: H W 
poste restante Kraków. ,. 2499 e  4

I

P
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W sz ę a z ie  dc n e b y c .r  .

i JliiJfSZ CROSSu. KpńK.Ol-Y.

Jeszcze Krótki czas!
i' sprzedaje o 46°/0 niżej cen fabrycznych, 
z powodu zwinięcia handlu, wszelkie u- 
branif meskie na rasy m iesięczne,
jak również szlafroki obecnie 15 kor.

t przedtem 30 koi. 2370 3 3
S a l o m o n  L e r n e n

Fioryańska 2 (Hotel Drezdeński)

K5Ołot*

rpółkryte, karetki, landa, wolandlci, piękne kuczerfeit iiki i wózki dr, j  ir-**dauia 
w pracowni powozów ętam &tjrorća f ? a N o w iń s k ie g o  w  P p r t g ó ^ i i ,
K a iw a r y js k a  7 4 — 7 6 . -  Przyjmuję zamówienia na nowe lóżne pojazdy, 
oraz wykonuję wsz* ikio naprawy w zakres ten wchodzące Ponieważ pracownię 
swn znacznie powi^kszyłen i Pracftję jirzy pomęry maszyn parowych, przeto
jestem «  sfomis roboty Jcbisdeiej i ^  iIR o

'km  mSĘtius i l i
(paler), oraz zdolny m c ite r  do elek­
tryczności (Elektriker), obznajomiony 
z wysokiem zmiennem napięciem prą­
du, znajdą natychmiast zajęcie. Oferty 
razyjmuje Zarząd kopalni w Libiążu. 

9485 2 3

U c z n ia  d a  ^ u k t y k ]
2 —3 kl. szkół średnich, z dobri i i inteligen­

tnej rodziny, przyimie zarr Zakład irt. foto­
grafii Edwarda f lerzchalskiego, w KraKowie, 
ul. Karmelicka 21. Zgłaszać się tylko między 
godz. 12—1 w południe. 2484 2 3

L, 1257/12 2441 2 3-

»  W i

Swa rosyjskie
ogiery

łu aki. rzadkiej piękności, czarne jak krnki, 
ez zn imion, sześcioletnie, bardzo rącze, 15*/« 
liary, z miastem oswc|one, obecnie w dwójkę 
jeżdżone, o p:ęknym chodzi ■, są z powodu 
winiecie sra.ni prywatnej do sprzedania za 
snę przystęp aą. Pośrednictwo niedopuszczalne, 
głc zer _ pod W M. Nr 765 przyjmuj e'ispe- 
ycya ogłoszeń Edwarda Brauna, Wiedeń I., 
lotenturmstrasce 9. 9641

Magistrat miusta Gorlic roi.pisnjp ni-
niejszem publiczną licytaoye ofertową 
celem oddania w przedsiębiorstwo bu­
dowy gmachu na pomieszczenie c. t  
gimnazyum w Gorlicach.

Suma kosztorysowa, poniżej której 
licytować można, wynosi 303.986 Kor. 
wyraźnie trzysta trzy tysiące dziewięćset 
ośindziesiąt sześć koron.

Ubiegający się o przedsięDiorstwo, 
obowiązani będą przed wniesieniem 
oferty złożyć w kasie miejskiej miasta 
Gorlic wadj cm licytacyjne w wysokości 
pięć od sta (5% ) ogólnej samy koszto­
rysowej, wjżeiJ uwidocznionej.

WaruDki licytacyjne ogólne i szcze­
gółowe, tudzież planv nadbudowę gma­
chu i kosztorys bt jwy pr-ęglaiać 
można w ka” i’° ,hrj'! Magistratu miasta 
Gorhc codziennie w godzinach urzędo­
wych.

Oferty wystawione w myśl wymogów 
warunków licytacyjnych, wnosić należy 
do Magistratu miasta Gorlic najpóźniej 
do in ia  dzfr.siąiega (10) kwietnia 
1912 r. godziny 12 w południe. Oferty 
później ladeszłe nm będą uwzględnione.
Z Magistratu m. Gorlic, 28 lutego 1912 r.

But mistrz 
JF, la r c z y i l s k i .

Sjióika /  ogr. odpow.

K ra k ó w , S ła w k o w s k a  14
% poleca

na sezon i letni
obficie zaopatrzony skład ubrań męskich. Wszelkie zamówienia 
wykonuje się według ostatuiej mody szybko i wytworme. — 
■Specyalność: ubrania sportowe. !• 2467 i o

Korzystna .Spotkaj
Agronom, w średnim wieku, wdowiec 
bezdzietny, szlachcic z dobrej rodziny, 
niezależny, poszukuje zamożnej waowy 
w średn.nf W’eka, inteligentnej albo 
starszej panny z odpowiednim posagiem, 
w celu nabycia do spółki majątku ziem­
skiego na pewno pod korzystnemi warun 
Kami, a po bliższem poznania się nie wy-: 
ła czam stanowczości i najlepszych chęci 
połączenia się węzłem małżeńskim. Mógł­
bym również ofiarować .moja pomoc 
i zasoby gotówki, jeżeliby która z Pań 
Dosiadała majątek ziemsai w stanie za 
niedbania. Zgłoszenia seryo traktowane, 
nieanonimowe, przyjmuje pod znakiem 
Korzystny interes 24 59. Administracya 

N ow ej liciuriny 2 5

PhłfllRPTlłSfll 9‘ c'°  miesięcznego, ładnego Uli*l;|jb£.j)\u zdrowego, w dobre ręce chce 
oddać na własność, nieszczęśliwa mtellgep<nu 
matka. Wiadomość: Kraków, ul. Kurniki 1. b 
w drugiej oficynie u p. Wyrwiczowej. 2o07 2 2

24X7 2 0 ‘
’ ‘ - * ■ • ■ f

P r o s z ą  t p f ó b p w a ć
biszkoptów krakowskich (t. zw. albtruw), kto 
re wyrabia w pięciu gatunkach t. j  kurdyjauki, 
chochliki, Wawemi i Waniliowe, fabryka c: e U  
lady, herbatników i alhertów A .  P i a s e c k i  
w  K r a k o w i e ,  a każdy przekona się że są 
przewybome i dobrocią i smakiem przewyższają 
tego rodzaju wyrób zagraniczny 216 24 0

SilM! FORTIPlfiBflffl
pianin i harmonium 
ora: wypożyczalnia 

Z Y G M U N T A  R A B Y
j Kraków, ul. św. Jana I. 13

polec? najlepsze instrumenta Braci Stingl 
. kilku innych firm. Fort. używane kró­
tkie zawsze na składzie. *251 30 Q

G d z i e  i j a k
przygotuje się naflepie] kupiec do kierowni- 
CL„uO s.anowiski*'.tyjaśnieiue zadarmo przez
pinmc t>t( gramowe Frytlr.' M eyera , właści- 

ciola dawnej akademi- handlowej, uipsk. - 
1172 2 2  ;

Z a m ą ż p ó j ś c i s ;  4
Kawaler posiadający większy mająiek. na sta­
łem stanowisku, z 40.000 kor. rocznego docho­
du, poszukuje panny z posagiem około 40.000 
koron. Młoda, bezdzietńf wdowa nie wykluczo­
na. Dyskrecya poa słowem honoru. Zgłoszenia 
pod „Fortuna N. N 50“ Doste restantn Kraków, 
za okazaniem kwitu inseratowego. Anonimy 
do kosza. .MO6 2 3

SCawnSer
lat 32, przystojny, przemysłowiec, ożeni 
się z panuą, która mu pożyczy 10 tysięcy 
koron, potrzebnych do kupna kamienicy 
w Krakowie. Zgłoszenia nadsyłać nale­
ży do najbliższej niedzieli pod adresem 
Mr. Jackson 19. poste rest. Kraków, za  
okazaniem kwitu in sera t • 2497 2 t

W a l n e  Z g r o m a d z e n i !

Towarzystwa faiiczkowego w Wtzir
odbędzie ńę dnfa 26 m arcu 1912 r.
t. j. we wtorek o godzinie 4-ej po po­
łudniu w sali Rady gminne;

P orządek  dzienny:
1. Odczytanie protokołu 5 ostatnngi 
*  Walnego Zgromadzenia,
2. Sprawozdanie Dyrekcyi z zhaiKnięcia 
( rarhnnków za rok 1911; r
5. oprawuzuaniff K-emisj ‘ icWizyjnej s 

zamknięcia ra ch u n k o w e g o ^ ^  19Bk 
z ' wnioskiem uazic-cnta oJyrekcyi 
absolutorium;

4. W niosek Rady Nadzorczej co do po 
działo zysków

5 W ybór trzech członków Rauy *ad-
zo rcze j, A w ócli 14y-«ktorów  i 
go zastępcę;

6. W ybór K om isji rewizyjnej na r. 1912,
7. Wnioski członków, i 251? 

W .W ojn iczu , dnia 9 marca 1912;
Towarzystwo. Zaliczkowe w Wojniczu

z ugr. poręką
Sękretarz: Prezes:

Jan Jodłowski. Dr Adam Jordan.
___

A f i t s m a i .

łapó
n? szczury 4 K na n.ysz’ K 2 40. Łapią 
bez tlogląĆania do 40 sztuk przez jedne noc, 
nie pozostawiając woni, i same nastawiają. 
Łapka na szwaby „Ecllosb11, łapiąca prz noc 
tysiące szwabów i Karakonów, K 2’40. Wsz*- 
uzie jak najlep. wy ni A, Wysyma za. zaliczką. 
J. schiiMor, ' ieden, III., Krieglergassc Kr 6/7. 
Liczne podziękowania i uznania. Oyo 13 0

i I

P i e r w s z a  - w  k r » a j u

szKóiHu wŷcznie Sfzuw cwatoagrfiHarłoaych
•i, laciKMShieśo i A. F-afncha

w Prąimbn C z e rw o n y m  pod K r a k a łe m  (p o c z ia  w m ie js c a ) .
Drzewka z naszy zl szkółen są pierwszorzędne pod względem siły i jakości od­
mian, mimo to, sprzedajemy Pf najniższej cenie. —  Cennik: wysyłamy tylko

na żądanie. £506 1,0

Rok Kido&onia 190S , . Rok zaioźeuia 1902

Inż. CTANISIAW ŻIHIGP.ODZYl 
BIURO ELEKTROTE UHMICZNE

Kraków. Grodzka 62 (naprzeciw kościoła św. Idziego). Telefon 592,
I t fo t o r  b e d Ł y n o w y  s t o j ą c y  S  I IP ., prawie nowy, z powodu pow‘eksze- 

nia ruchu tamo do sprzedania. :
E lo k t r o m o t o P y  dla prądu stałego z saniami, regulatorem, zupełnie nowe 

* gotowe óo ruchu od 6 do 1/3 HP., z pewot.u nagromadzenia składu po 
cenie kosztu do pozbycia. , :

U r z ą d z e n ia  elektrycznego oświetlenia i siły dm wszelkich gałęzi prze­
mysłu. — Pierwszorzędne po^cen.a! 977 7 0

Nn długie wv?eczorv

i T e t o t r y s ^ e z n a ; i  g a n k o w a
wypożyczalnia Książek p. F. J Gumplowicz znajduj* się

stale przy PL W W:
Nr Teł. 2372. — N ow ości we wszystkich działach.

' ' ‘   “7
Dla abonentów z prowincy1 wysyłua w specyalnych skrzynkach.

a.
250 11 O

m - t o
chce mieć białe i zdrowt zęby, będzie używać tylko

piP łoiiiagiiM
J a s s i  i M a t o w i u a

T u b a  k r e m u  p e r ł o w e g o  5 0  h a l .
2344 2 0

Z  "Diakami Literackiej w  P ą k ow ie , ul. Jagiellońska 10.

M t y n  w ® d i i y ^ w k l e ę m j
w Łodygowicach obok Białej, tuż przy słacyi kolejowej, ™raz z wszelk.esn bu­
dynkami gospodarskiemi i sklepom detalicznym z powodu śmierci właściciela

Z A R A E  1 3 0  W Y O E l E K Ż A W r i i M s A .■ j .
Z g ł o s z e n i a :  w języku polskim lub niemieckim J. Gutireund, Buczkowice

koło Bieiska - .2146 3 3

Iru -is  migćai m m  tii siogticłao!
Piękną cerę można mieć przy użyciu l i r e u i l i  V © n M s  usuwającego
P I E O I ,  plamy, opaleniznę i liszaje, oraz P i R i r i l  \  f5lkWS ćlla pań,
nieszkodliwego, subtelnie i delikatnie przylegającego do twarzy Poleci.
laboratoryum S t .  G ó r s k i e g o  W  W a  e s z a w i e . • Główny skłau
w Drogueryi Magistrów iamacy_ J. HANAI1A i Sp., Kraków, Szewska 5
lirom Venu? słoik i 1 K 50 h i 2 K 50 h. Pc aer Yenua pudełeczko i  40 h 80 h. 1 K 20 h i S K

527 9 10

E U ićtoa  d r u is a in i L .  d C  G ó rs k i.


